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^RŁNUMERATA:
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Ola urzędników  
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cznie 3 zł. 50 gr.

Organ demokratycznej inteligencji
Wydawca: Nowa Polska Spółka Wydawnicza, Sp. z ogr. odp.
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Redaktor naczelny 
przy ,m uje: od
1-2 w  południe. 
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Lwów, 20 czerwca.

Z pośród najpilniejszych zadań, 
takie piętrzą się przed rządem p. 
Bartla, wybija się na plan pierw­
szy szeroko omarwiana obecnie 
sprawa zmiany konstytucji i nie­
mniej doniosłego znaczenia, proDiem 
Zagadnień finansowo - gospodar­
czych.

Trudno dziwić się, że pierwsza z 
tych spraw zaprzątnęła tak silnie 
Wszystkie umysły, bo idzie wszak
0 stworzenie trwałych podwaim 
Pod gruntownie rekonstruowany 
Smach naszego prawno - publicz­
k o  ustroju.

Nie wolno jeanalk zapominać, że 
kalnym sprzymierzeńcem przewro­
tu majowego oyła najszersza opinja 
Publiczna, która opowiedziała się za 
radykalną zmianą zgubnego syste­
mu sejmowładztwa, w nadziej i, że 
silna lecz sprawiedliwa ręka, zdoła 
uzdrowić przedewszystkiem scho­
rzały organizm gospodarczy Pań­
stwa. I niezawodnie projektowane 
obecne zasadnicze zmiany w stru­
kturze prawnej Pdństwa, mają swaT 
źródło w tern, że dotychczasowy 
System wszechwładzy Sejmu nie n- 
miał przeciwstawić się rozstrojowi 
życia gospodarczego.

Nie -należy wąiflpiić, że r z ą d  d o c e ­
n ia  należycie tę wielką o d p o w ie ­
d z i a l n o ś ć ,  ja k o  g o  n a  P o lu  s a n a c j i  
fin an só w  o -g d s p o d a rc z e j  o b a r c z a .

'Daje teinu wyraz wyczerpujące 
ekspose ministra przemysłu i han-, 
dlu p. Kwiatkowskiego.

P. minister uda* swój program z 
szerszego nieco punktu widzenia, 
iak to czynili jego poprzednicy na 
tym urzędzie. Nie łudząc sipołeczeń- 
■'*iwa mirażem doraźnej naprawy te- 
So, co jest wynMeem nietyii)ko> nien- 
dóilmej gospodarki lat ostatnich, ale
1 kryzysu ogolno - europejskiego, 
■Przedstawił się o’ min. Kwiatkow­
ski jako trafny diagnostyk toczącej 
hasze życie gospodarcze choroby, a 
Przedjewstzyslikiem nie ograniczając 
Się do rozpoznania tej choroby, po­
dał konkretne plany jej uleczenia.

Niewątpliwie widie z tych pilanów 
2na już społeczeństwo z nfapreali- 
^awanych zapowiedzi poprzednich 
Ministrów. Ekspose p. min. Kwiat­
kowskiego odbiega jednak od goło­
słownych programowych zapewnień 
JeSo poprzedników; uzupełnia on. bo­
giem każde swe zamierzenie, skon­
kretyzowanym pianom jego wyko- 
dftuia,

Na szczególną uWagę zasługuje 
nacisk, położony przez p. ministra 
”3 potrzebę rozwoju przemysłu 
z'viązanego z rolnictwem. Mściło 

na nas dotkliwie zapoznawanie
-ktu, że struktura gospodarcza
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Przesilenie na stanowisku marsz. Sejmu.
Sejm nie przyjm ie rezygnacji marszałTa Rataja.

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, 19 czerwca.

Krążące od kilku dni wiadomości 
o zamierzonej rezygnacji Marszałka 
Sejmu Rataja uważane są w kołach 
sejmowych za nieodwołalnie pewne. 
P . Mar. Rataj zamierza zgłosić swe 
ustąpienie .pisemnie w dniu zebra­
nia się Sejmu we wtorek, 22 b. m., 
na ręce p. wicem ar sz. Plucińskiego.

Z klubu „Piasta1', którego przy­
wódcy usiłowali! w ciągu dni osta­
tnich wpłynąć na p. Marszałka, by 
decyiziję swą zmienił, zgłoszony bę­
dzie wniosek o nieprzyjęcie tej re­

zygnacji. Wniosek, ten, sądząc z 
głosów w klubach sejmowych bę­
dzie uchwalony znaczną większo­
ścią, gdyż także nie grupy, które 
Podniosły zastrzeżenia w  sprawie 
stanowiska i działalności1 p. Marsz. 
Rataja jako zastępcy Prezydenta 
Rżpłtej i przewodniczącego • Zgro- 
madizeina Narodowego., w decydu- 
jącem głosowaniu opowiedzą się za 
rtieprzyjęcienr rezygnacji.

Po lakiei uchwale p. Marsz. Ra­
taj zapewne pozostanie na swem 
stanowisku.

-o i ox-

Marsz. Rataj w obronie godności Sejmu.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 19 czerwca.
•Pud w,pływem nacisku z|e strony 

klubu P. P. S., Marszałek Sejmu 
Rataj wystosował pisme do p. pre­
zesa Rady Ministrów Bartla, w któ- 
rem uskarża się na niezwykle ostry 
stosunek części prasy do Sejmu, co 
— zdaniem p. Marsz. Rataja — u- 
trudnia owocną współpracę Sejmu 

z Rządem. Marszałek Rataj zwra­
ca iiw agę na kom/itczność pohamo­
wania ostrej kry tyki instytucji 
Sejmu przez prasę. Pismo Marszał­
ka Rataja będzie ogłoszone równo­
cześnie z odpoy iedzią p. premjęra.

Należy wyrazić z<M wiernie, że w 
ttej sprawie podjęło inicjatywę str.

socjalistyczne, które ma w swem 
gronie wybitnych i kwalifikowa­
nych parlamentarzystów, których 
ostra kiytyka prasy przeważnie nie 
mogła dotykać. Jeżcili .prasa atako­
wała nieróbstwu Sejmu 1 rozwydrzę 
nie partyjnictwa, to zwyczaijpie 
wskazywała, jakie klluby i jakie o- 
soby ma na widoku.

Odpowiedź p. prezesa Rady Mi­
nistrów >na primo p. Marsz. Rataja 
zapewne wyczerpie tę sprawę- i 
mieimy nadzieję, będzie zawierało 
wskazówkę, że publicystyka polska, 
obserwując działalność Sejmu od 
wielu łat. jest dość samodzielna w 
ocenie tej działalność..

Państwa, wymaga szczególnej pie­
lęgnacji tej gałęzi przemysłu, tą
drogą bowiem najszybciej i najpew­
niej Polska osiągnąć zdoła stan 
trwałej równowagi gospodarczej. — 
Usprawjdeniie gospodarstw rolnych i 
uimożliwhinie im zaislbsowalnia naj- 
nowszych zdobyczy tećhniiczinyich, 
zwiększyć naszą produkcję rolną, — 
zaipewr łając stałą możność eksportii 
płodów rolniczych — a w konse­
kwencji iniietyjko’ nasycenie rynku 
pieniężnego walutą eksportową, lecz 
i wzrost dobrobytu stanu włościań­
skiego. Pamiętać należy, że silan 
ten, stanowiący najszersza masę 
konsumentów, me może dziś zaspo­
kajać swych najprymitywniejszych 
potrzeb i tu saukać należy istotnej

przyczyny zastoju naszego przemy­
słu.

Niemniej ńrafnie są1 wywody o. 
ministra w oprawie wzmożenia pro­
dukcji i jej potanienia, walki z bez­
robociem oraz przedstawione przez 
niego środki do zrealizowania tych 
zamierzeń, a wlięc energiczny roz­
wój zorganizowanego eksportu i 
handlu tranzytowego i forsowny 
rozwój konsumpcji w  kraju.

W dotychczasowej działalności p. 
miin. Kwiatkowskiego na stanowi­
sku dyi ekjłora słynnych zakładów 
chorzowskich, widzi społeczeństwo 
gwarancję, że potrafi on zbawien­
ne swe plany zrealizować równie 
energicznie. ;

Prof. Kemmerer w drodze do 
Polski.

(Telefonem od nasz. korosp.T 
Warszawa, 19 czerwca.

IProf. Kemmerer zawiadomił rząd 
polski', że wraiz z . gromem eksper­
tów' opuszcza Amerykę wę wtorek, 
dnia 22 b. m. Przyjazd jego oazieki- 
wany jest z końcem czerwca lub w 
pierwszych dniach llipca. Przed od- 
jazidcim odbędzie prof. Kemmerer. 
konferencję z posłem polskim w 
Waszyngtonie.

 oo---
Narada porozumiewawcza 

u prem jtra Bartla.
(Telefonem od naszego icoresp.). 

Warszawa, 19 czerwca.
Premjer Bartel urządza w  poniie 

działek przyjęcie dla przywódców 
klubów' sejmowych, z którymi za­
mierza się porozumieć w sprawie 
dalszych prac Sejmu.

 <'*>-
SZANSE WNIOSKU LEWICY

O ROZWIĄZANIE SEJMU.
Warszawa, 19. 6. (AW). Prze­

ciw',1ko wnioskom o natychmiastowe 
rozwiązanie Sejmu opowiedzą się 
kluby ChN., OH[)., ZLN. i Piast, 
w  tymi wypadku wniosek o roz­
wiązanie Sejmu nie uzyskałby nie- 
tyliko kwalifikowanej większości 
głosów, lecz także prawdopodobnie 
i absolutnej.

Notowania giełdowe.
Dolar w wolnym obrocie diria 

19 czerwca; w W arszaw ę 10.30; 
we Lwowiie 10.30.

Zurych urzędowy. W arszawa 
0.00; N. Jork 5.16 i pól; Londyn 
25.13 i piętnaście szesnastych; Pa­
ryż 14.35; Wiedeń 72.95; Praga 
15-31 i jedna cziwarta; Włochy 
18.60; Belgia 14.60; Budapeszt
0.72.25; Hetelmgfioirs 13.02 i póf; So­
fia 3.69 i trzy czwarte; Holandia 
207.50; Oslo 114.30; Kopenhaga 
136 i siedm ósmych; Sztokholm 
138 65; Hiszpan ja 84.40; Bukareszt 
2.20; Berlin 122.95; Belgi ad' 9.14 i 
jedna czwarta.

Fogiełda nowojorska. "Warszawa 
9.00; Londyn 4.86 i dwadzieścia je­
den trzydziestych drugich; Paryż 
2.78 i jedna czwarta; Wiedeń 14 1 
jedna ósma; Piraga 2.96 i jedna 
czwarta; Włochy 3.60; Belgia 2.84 
i jedna czwarta; Budapeszt 0.14 i 
jedna ósma; Szwajcarja 19.34; Sofia
0-72; Holandja 40.16; Oslo 22.13;
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Rumunja ubiega się o miejsce 
w Radzie Ligi Narodów.

Bukareszt, (Tel pŁ), i 
Według umowy zaiwartej międlziy 

państwami Małej Bntemty w 
sprawie kolejnego obsadzania przez 
nie miejsca w  Radzie Ligi Narodów 
Rumunja ma w czasie jesiennej se­
sji Zgromadzenia Ligi kandydować 
do Rady w miejsce Czech. Według 
obiegających jednak Pogłosek mia­
ło między Czechami a Jugosławią 
dojść do Porozumienia na taj Pod­
stawie, że dr. Benesz ma raz j;es.zcze 
kandydować do Rady, natomiast mi­
nister spraw zagranicznych Juigo-

 u r

sławji dr. Ninczicz ma przewodni­
czyć na Zgromadzeniu Ligi. Wiado­
mości te miały wywołać w RUmuinji 
zaniepokojenie i wzburzenie i ru­
muński min. spraw Zagranicznych 
Mitilineu ma na konferencji w  Vel- 
des zażądać od dra Benesza, by w 
myśl umowy nie stawiał swojej 
kandydatury. Ze względu na naprę­
żoną sytuację parlamentarną w 
Czechach obrady ministrów spraw 
zagranicznych Małej En,renty w 
Veldes mają być skrócone.

Pani Małgorzata Asąuith 
i stronnictwo liberalne.

(Korespondencja własna „Kurjera Lwowski ego".)
Londyn, w czerwcu.

Lord Asąuith pociągnął Lloyd 
George’a do odP,awiedz:ialniości za 
stanowisko jego w  cżatsie strajku 
powszechnego w Angljd przez ko­
mitet b. mfniatrów liberalnych, tzw. 
„gabinet cieni1', LLoyd Gearge jed­
nak hie chciał się przed nim s-tawić. 
Fakt ten przyczynił się w wyso­
kim stopriiiiu dio zaostrzenia konfli­
ktu w stronnictwie liberalnem. I- 
stotną iuspibatorką teigo emeirgiczne- 
go krokn Asqu.itha przeciw Lloyd 
George’owi ma być żona przywód-

-  ox

cy liberalnego, pani Małgorzata 
Asąuith, która nienawidzi Lloyd 
George a. W  ogłoszonych przed 
dwoma laty swoiich bardzo rcd y s- 
ktetr.ych pamiętnikach nazwała ona 
Lloyd George’a „dorobkiewiczem 
walijskim, kłamliwym i źle wycho­
wanym", a potem wskutek inter­
wencji obrażonego musiała go pu­
blicznie przeprosić na łamach ,,Ti- 
mesa“. Pani Asąuith diotąd nie' może 
przebaczyć Lloyd George’owi tego 
upokotzeria.

Gabinet H e rn o ta .
Paryż, 19. 6. (AW). Dzienniki ko­

munikują, że Herriot liczył się z 
możnością skompletowania listy no­
wego gabinetu w  ciągu dnia 19 b. 
m. Odbył oin szereg perrraktaeyj 
z przywódcami stronnictw republi­
kańskich w  sprawie lu- 
zji tych stronnicćiw i wspólnego 
skonstruowania pianiu finansowego. 
Dla tej myśli pragnie on sobie zje­
dnać prócz kartelu lewicy także i

mniejsze stronnictwa środka. Z pra­
wem natomiast skrzydłem bloku na­
rodowego nie wdawał się w roko- 
wanja.

Jlerriot prócz premierostwa za­
trzyma sobie także tekę: minister­
stwa spraw zagr. Tekę Skarbu obej­
mie najprawdopodobniej Bokanow- 
ski, długoletni referent komisji bu­
dżetowej.

-xoox-

Sensacyjna sprawa szpiegowska.
Ryga, (Tel. wł.)

W Moskw;e rozstrzelano komu­
nistę polskiego Ignacego D aw naro- 
w icza, b. członkal kolegjum wojs­
kowego państw, urzędu polityczne­
go związku sowieckiego. Downa- 
rowicz był przez kilka lat jednym 
z najwybitniejszych członków czyn­
nych kołegjum| wojskowego w 
Moskwie, sprawcą wielu egzeku­
cji i cieszył się wielkiem zaufaniem 
zwoich przełożonych, które jednak 
nadużył dla celów szpiegow skich 
na rzecz jednego z państw euro­
pejskich. Miał on dustęp do aktów 
rozdziałujpolitycznego rady wojen­
nej i za grube pieniądze otrzymy- 
mywał kopie tajnych aktów so ­
wieckich od współpracowników  
oddziału politycznego. W r. z. 
zbiegł z odpisami bardzo ważnych 
aktów sowieckich za granicę. Wła­
dze sowieckie po dłuższych poszu- 
kiwaniąch dowiedziały się, iż Dow- 
narowicz uciekł do Czerniowiec 
na Bukowinie i że ukrywa się tam 
pod nazwiskiem obcem. W końcu 
zeszłego miesiąca przed dom, w 
którym mieszkał Downarowicz w 
Czerniowcach, zajechało auto, z 
którego wysiedli jakieś nieznane 
indywidua. W eszli oni do miesz­
kania i oświadczyli Downarowiczo- 
wi, ie  jest aresztowany przez po­

licję rumuńską— puczem w sadzo­
no go do samochodu, które odjecha­
ło w niewiadomym kierunku. Po­
kazało się, że go wysłannicy so­
wieccy uprowadzili. Dnia 2 b. m. 
na posiedzeniu kol gjum wojskowe 
go państw, urzędu politycznego 
oświadczył U nszlicht, zastępca 
D zierżyńskiego, że D ow narow icz zn a j­
duje się w  w ięzieniu  na Łubiance. 
Wyrok kolegjum zapadł w tym 
samym dniu— skazano go na ka­
rę śmierci. Przed straceniem go 
Downarowicz wydał tych urzędni- 
ków kolegjum wojennego, którzy 
wydali mu tajne akty — areszto­
wano ich zaraz po straceniu Dzie­
rżyńskiego.

W SPRAWIE EMIGRACJI POL­
SKIEJ DO TUNISU.

Warszawa. (Tel. wi.). Dnia 22 b. 
m. udibędaie się konferencja w spra­
wie maisoweg emigracji dio Tunisu i 
wogóle do Afryki północnej. Kon­
ferencję te zainicjowało Towarzy­
stwo Emigracyjne. Poświęcona ona 
będzie warunkom i widutoom emi- 
g.aicdi do TumLsu Referaty wygło­
szą porseł KwapińskS i minister Tar­
gowski.

Rokowania o ekspert węgla polskiego> 
do Rosji sow.

(Telefonem od nazzego korespondenta).
W arszawa, 19 czerwca.

Przedstawicielstwo handlowe So­
wietów prowadzi rokowania z gór- 
ttcśląskleml organizacjami przemy- 
słowemi o zakup 700.000 ton wę­
gla górnośląskiego dla potrzeb so­
wieckich Jcołeji, floty bałtyckiej i 
fabryk. Dostawa miałaby się odby­
wać w flości 100.000 ton miesięcznie. 
Obecnie toczące się pertraktacje 
m«ją na celu ustalenie warunków

kupna i zapłaty i posuwają sw 'v 
szybkiem tempie' naprzód, tak, że 
przypuszczalnie odnośna umowa zo­
stanie podpisana w połowu? przy­
szłego tygodnia.

Transakcja ta, mająca duże szaf 
se realizacji, wpłynie dodatnio & 
eksport polskiego węgla. Zaznaczyć 
należy, że dotychczasowy eksport 
węgla pofckiego wyraża się w cT 
frze 650.000 ton miesięcznie.

—xo ox-

Zmiany na naczelnych stanowiskach
w armji.

Warszawa, 19- 6. (AW). W  naj­
bliższym czasie nastąpi szereg wa­
żnych przesunięć' personalnych w 
armji. Szefem sztabu generalnie go 
mianowany będzie generał orygady 
Tadeusz Piskor; b. szef Biura ści­
słej Rady woj. gon. Burghardt-Bu- 
KacKi, który od wypadków majo­
wych pełnił obowiązki szefa sztabu 
— ma być powołań, na nowoutwo­
rzone stanowisko. Ii-go wicemini­
stra spraw wojskowych.

» «

Gen. Józef Haller i gen. St. Szop” 
tycki przeniesieni zostali w sta»> 
spoczynku.

Krąży też szereg pogłosek na te­
mat przydziału gen. Sikorskiego. 
Bardzo prawodpodtobtie, że- gen. Si­
korski obejmie inspektorat arfltji u' 
Krakowie, względnie w  Wilnie, gdy­
by gen. Rydz - Śmigły przeszedł nia 
.irme Stanowisko- W każdym razi® 
gen. Sikorski ma opuścić D. O. K- 
Lwów.
xo-

Reorganizacja ministerstwa spraw wojskowych.
Warszawa, 19. 6. (AW). Prace 

nad leorganiizacją ministerstwa spr. 
wojsk, są już na ukończeniu. Praw ­
dopodobne jest zrdes'en;e Departa­
mentu budownictwa wojsk. Możli­
w e również, że redukcji ulegną 2 
iiiine departamenty'.

W  związku z uą reorganizacją o 
krojony został sztab generalny z 5 
do 3 oddziałów. Redukcji mają u- 
lp.dz również D. O. K. przez znie­
sienie D. O. K. w Łodzi i Przemy­
ślu.

:
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IŁ p ra sy  ruskiej»
Zaduszki. —  Zapomniani; mogiły. —  Objaw charakterystyczny 

Cześć poległych w  społeczeństwie polskiem a ukraińskiem.
Lwów, 20 czerwca.

Przypadające dziś Zielone Św.ęta 
obrządku gręcko-katolicktego są 
zarazem tradycyjnyiniji diniami ru­
skich Zaduszek. Ukraińcy groma­
dzą się w tych diniach. corocznie na 
mogiłach swych Poległych w wojnie 
Polsko-ukraińskiej.

Przypominając o tej manifestacji, 
nawołuje „Dito" do żywszego i 
trwalszego uczczenia poległych, 
ubolewając, iż społeczeństwo ukra­
ińskie poprzestaje na dorocznem od­
wiedzaniu grubów, a nie foszczy  
się przez caiy rok ani o ich wygląd, 
ani o pamięć tych, którzy w oiefi j 
leżą. „Goziie u nas — zapytuje z w y ­
rzutem — pomniki czy pamiątkowe 
tablice ku czci poległych, jakie dziś 
u cudzoziemców ma już każdą naj­
mniejsza mogita? Gdzie nasze spe­
cjalne wydawnictwa, jakie widzimy 
dziesiątkami u cudzoziemców,-.^ a 
choćby i u naszych najbliższych są­
siadów? Niczegośmy z tego ku 
największemu wstydowi nie zrobili 
bo ledwie zdobędziemy się na tio, 
że co-Tuczn-ie przed Zielone-mi Świę­
tami — i to za przypomnieniem 
prasy! — uporządkujemy w pośpie­
chu mogiły połegiych na wojnie. 
A cały rok one dla nas jakby nic 
istniały i nie dbamy o to całkiem, 
czy na1 tych mogiłach są jakie krzy­
że. czy niema, czy napisy na rrch 
Dozacierały się już, czy można je 
odczytać i i  d

Te objawy, które bez osłonek 
stwierdza ,,Diło“ są charakterysty­
czne. W szak naród ukraiński znany

jest z głębokiej religijności i czci dla 
zmarłych, która ma wymowny v ry- 
raz w obrzędach i zwyczajach ludo­
wych. Jeśli zatem zapomina o poR- 
głyph, po,mimo nawoływań prasy 
-ukraińskiej, to przyczyny tego 
objawu szukać naieży w Psycholog!1 
ludu ruskiego, który niezbyt chętnie 
podejmuje rzucane hasła nierav'iści 
i pamięci o bratobójczych wałkach 

Cześć dla poległych obrońco^ 
Lwowa wśród społeczenstwa po1' 
skiego, której nam zazdroszczą 
ukraińscy prowodyrzy, tkwi Vł 
sercach ma-s narodu polskiego a za­
tem ipirziejlaiwy jej są żywiołowe ł sa­
morzutne, jaik żywiołowe i sarno- 
rziutne było podjęcie walki. Na­
tomiast Lud ukraiński niewielki b H  
udział w ruchu, narzuconym rju* 
przez władze austriackie i kilkuna­
stu przewódców politycznych.

H E R B A TA  R IED LA

POW ODZIE W  P R A D ZE.
Praga, (Tel. wł.)

W Pradze podniósł się sta** 
M ołdaw y o 5 metrów ponad p0'. 
ziom. Na przedmieściach . Pra& 
skutkiem ciągłych deszczów znacz­
ne straty. Plac Inwalidów wygU' 
da jak jezioro. Wiele domóvr, a 
szczególnie dzielnica iy d o w si^  
pod wodą. Cmentarz żydowsk1 
zniszczony. W Karlinie zatopioń^ 
remiza i warsztaty tramwajowe. 
całego kraju donoszą o powodziach*
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Pomoc we dworze i w polu.
R olnik n ie  p o słu g u jący  się trak to rem  F o rdsona  p o zo sta je  
w! tyle. Szkodzi on so b ie  podw ó jn ie : traci n iepo trzebn ie  
dużo  c z a su  i p ien ięd zy  i zrzeka s ię  ko rzystan ia  z w ielu
za le t F o rd so n a  o ra z  udogodn ień , k tó re  da je  ten  trak to r

jako  s ta łe  lub  ruchom e źród ło  siły .

T an io ść  i n isk i?  koszty  u trzym ania Fordsona, jego  nadzw y­
czajna w ydajność  oraz n iezrów nana o szczęd n o ść  zn an e  są  
na c a łjm  św iecie . ł a tw a  o b słu g a  trak to ra  nie w ym aga ż a ­
dnego  sp ec ja ln eg o  p rzygo tow an ia . M aterjał n ap ęd o w y : nafta

O bejrzen ie  o raz  d em onstrac je  trak ­
to ra  F o rd so n  u najb liższego  u p o ­
w ażn io n eg o  p ize d s ta w ic ie la  Forda , 
k tóry  ró w n ież  jaknajchętn ie j udzieli 
w szelk ich  inform acji i katalogów . 2114

F o : r c I s o : c v
UPOW AŻNIENI PRZEDSTAW ICIELE FORDA 

w e w szystk ich  w iększych m iastach  Polski.
P. 59.

&

Min. Benesz wresi dymisję.
Praga, 19, 6. (PAT). Minister spr. 

zagrań. Benesz przybędzie d!o P ra ­
gi w niedzielę rainio. Jak donosi 
„Ceske S!ovo“, dr. Benesz w prze­
słanej komitetowi wy Konawczemu 
czechosłowackiej partji socjalisty­
cznej odpowiedzi na zadanie poda­
nia się do dymisji zaznacza, iż kon­
ferencja w Bied uczyniła niemożli- 
Wern natychmiastowe powzięcie de­

cyzji, gdyż nie mógł brać udziału 
w naradach w siiainlie dymisji. — 
Z drugiej strony będzie się; starał 
zaiaz wrócić do kraju, by oddać 
się do dyspozycji stronnictwa.

Zapisujcie się tóo Ligi Obrony 
Powietrznej Państwa.

Pod £mairioni oziśu.
KATOWANIE ZWIERZĄT.

Lwów, 2C czerwca-
W' krajach Zachodu kcń należy 

już dziś do unikatów. Mówii się o 
ten. z pewnym żalem, gdyż mimo 
całej wygody i praktyczmoscr no­
woczesnych środków Komunikacyj­
nych, jazda końmi, jalko spokojniej­
sza, przyjemniejsza, bairdiziieij malo­
wnicza, nie straciła swych amato­
rów.

Jednakże, patrząc codziennie na 
los naszych poczciwych konlisków, 
pragnie się, ażiby i u nas wszech­
władnie zapanowała era automo­
bilu. Człowiek o odrobinie tkliw­
szych uazuć me może znieść wido­
ku biednych zwierząt, obarczonych 
ciężarami ponad ich siły i okłada­
nych batem nieraz aż dio krwawych 
ran, skoro nie mogą wydżwignąć 
Pod górę naładowanego np. W i ­

giem wozu. Nieludzcy woźnice go­
towi są nawet do zwady z prze­
chodniami, którzy występują; w o- 
hromie katowanych, bezbronnych 
pracowników.

Saczj tern takiego okrucieństwa 
był niedawny fakt urodzeria źrebię­
cia na ulicy przez klaaz, którą do 
ostatniej chw il zmusizano do pracy.

Towarzystwo ochrony zwierząt 
ma rozjegłe połę do działainia, ale 
,niestety mało kto rłiem się intere­
suje. (m)

U L E W Y  W  KONGRESÓWCE.
W arsza w a , (Tel. wl.)

W sąsiedztwie Warszawy klęską 
u le w  dotknięte zostały powiaty 
ołoński, socbaczewski. kobrzewski, 
skierniewicki i płocki. Ucierpiała 
też część powiatu grójeckiego. W 
powiatach tych wytwórz., ty  się 
w ielkie zb iorow iska w o d y. Zatopio­
ne nawet pola wyżej położone. W 
niektórych powiatach zerw ane mo­
sty. Kartofle z g n iły  prawie wszę­
dzie. Pogniły taż buraki. W okoli­
cach Bródna i Marek pod Warsza­
wa gniją kartofle, zboża i trawy. 
Niezliczona ilosc owadów t. zw. 
„szklarzy" rbsiadłn drzew a i łany 
zboża. W okolicach Rembertowa 
potworzyły się jeziora, które zala­
ły tereny. Woda grozi zalaniem 
osady Rembertów.

Bnimochodem.

Możeby to jakoś inaczej?
Lwów, 20 czerwca.

Wiemy o tetn, że wielką poczyi 
mości a cieszy się w  „Kurjierze" za­
prowadzone przez nais rubryka „Mó­
wią że..." Jedno pismo wprowadziło 
ją bez cerem oni na swoje łamy, in­
ne cz.ęsfo przedrukowują, Ale prze­
drukowują z podaniem źródła! — 
Tymczasem jedfeln z dzienników dnia 
18 b. m. w rubryce „Mównica publi ­
czna'1, przedrukował z  dodaniem tyl­
ko części początkowego zaania i 
końca całe „Mówią, że../' bez zmia­
ny, nawet z tą samą interpunkcją.

Nie mamy nic przeciw przeidiuko- 
wh możeby to jakoś inaczej jednak 
u; kutecziiać i podawać źródło ? 
Przecież nlie wypada brać pieniądze 
za... cudzą .rzecz. — Drobiazg to, 
k tón  łatwo przeoczył niewątpliwie. 
redaktor, aie ten autor?...

 o o -------
OPODATKOWANIE OBYWA­
TELI POLSKICH, PRZEBY­
WAJĄCYCH STALE ZA GRA­

NICĄ.
Warszawa. (Tel. wł.). Podług do­

niesienia dzienników, przeamintlefm 
badań w ministerstwie skarbu je'st 
ODOwiąz.ująca w Rumunia' ustawa o 
podatku dochodowym, obciążająca 
międizy imnemi obywateli rumuń­
skich, Drzebywaijącyich State za gra­
nicą. Potrącają im połowę ich do­
chodów. Ustawę talką zamierzają 
zaprowadzić także w Polsce.

■ e e -------

BEZPOŚREDNIA KOMUNIKA­
CJA Z ROSJĄ.

Ryga. (Tel. wJ). Komisarjalfl ludo­
w y koieji ogłosił, że dnia I lipca b. 
r. otwartą zostanie przez stację Za- 
bacie bezpośrednia komunikacja o- 
sobcwa z Polską.

POŁĄCZENIE TE L E F O N IC Z N E  W A R ­
S Z A W Y  Z MOSKWĄ.

W arszaw a, (Tel. wł.)
W  sprawie telefonicznego połą­

czenia między Warszawą a Mos­
kwą toczą się pertraktacje. Poro­
zumienie między obu rządami zo­
stało już osiągnięte. Jedynie tru d ­
ności techniczna stają dzis na prze­
szkodzie szybkiemu otwarciu ko­
munikacji.

t e l n a l  .K u rjtta  Ł.witwtki«ąo* z 21 S. 26. 

SELMA LAGERLOF. 6

Skarb.
* (C iąg dalszy).

„Gdy proboszcz przechodził, w ó­
zek się zatrzymał, tak że miał czas 
Przypatrzeć się więźniowi. Głowa 
lego była obwiązana i niełatwo by­
ło poznać kto to jest-' ale proboszcz 
mimuto byl pewny że to Olof Svard.

„Słyszał jak więzień błagał 
swych strażników, by mu ip)o®wo- 
lili pomówić kilka słów z probo­
szczem.

„Przeto zbliżył się a więzień 
zwrócił się do niego. „Teraz ty  je­
steś jedr.yim, który wie, gdzie skarb 
się za ajduje“ — rzekł Olaf.

„Co też ty mówisz, Olafie?" — 
Zapytał proboszcz.

„Widzisz pastorze, od kiedyśmy 
się dowiedzieli, że mamy skarb, ja 
i brat mój nie mogliśmy już żyć w 
Przyjaźni jak przedtem; ciągle ©opa­
daliśmy w spory. 1 wczoraj wieczo­
rem kłóciliśmy się, kto z nas pier- 
Wiej kopalnię znalazł, czy też o coś 
-nnego spieraliśmy się- dość, że po­

wstała bójka, w której zabiłem brata 
a on mi też porządną Plarńątkę zo- 

| stawił tu nad czołem. A teraz idę 
i na szubienicę, a 1y jesteś tódynym,
| który coś wie o kol-alnik Przeto 
1 chcę cię o coś prosić.

„Mów otwarcie, — rzekł pastor, 
uczynię ci wszystko co będę mógł".

„Wiesz, że zostawiam kilkoro 
drobnych dzieci, zaczął żołnierz, 
ale proboszcz mu przerwał.

„Co się tyczy tego. możesz być 
spokojnym- Cały twój udział w ko­
palni one dostaną, jak gdybyś ty  
sam żył".

„Nie — odrzekł Ullaf Svard, chcia­
łem cię o coś innego prosić. Niech 
żadne niema w tern uizdałti, co 
z tej kopalni wyjdzie".

Proboszcz drgnął, stanął w osłu­
pieniu i nie odpowiadał.

„Jeśli mi tego- nie przyrzekniesz, 
nie mogę spokojnie umierać, rzeki 
więzień.

„Tak, odrzekł proboszcz cicho i 
z trudem, przyrzekam ci o co minie 
prosisz".

Potem odprowadzono morder­
cę a proboszcz stał na gościńcu 
i myślał nad tern jak dotrzymać 
przyrzeczenia. W racając do domu 
myślał o bogactwie — którem się

(cieszył. Ale gdy się składa, że lud 
! tej gminy nie zlbsi bogactwa? Już 
G2Ućire oh poszło na marne, a byli 
przedtem diuirjlnymi i wspaniałymi 
ludźmi. Myślał, że ma przed sobą 
całą gminę i wobralżaf sobie, jak ta 
kopalnia srebra jednego zai druigim 
dc cna wyniszczy. Miałbyż on, któ­
rego ustanowiono do czuwania nad 
duszami tych biednych ludzi, na 
nich sprowadzić zgubę i zagładę?

Król wyprostował się nagle w 
siedzeniu i wpatrywał się badawczo 
w twarz opowiadającego. . „Muszę 
powiedzieć, wtrącił, że dał mi do 
poznania- iż proboszcz tej odległej 
wio-ski musi być całym aztowlile- 
ktem".

„I nie było dość na tern do się już 
stało, mówił dalej pastor, bo sko­
ro nowina o skarbie rozeszłń się Po 
parafji, przesrtali ludjzie pracować, 
chodzili bezczynnie i eze kalii na 
chwilę, gdy ynelkie bogactwo na 
nich spadnie. W łóczędzy jacy tylko 
byli w  okolicy tłumnie Jtoaipłyiwali 
a proboszcz słyszał wciąż o pijaip 
stwie i bijatykach,

Ludzie masami nic nie robili, tyl­
ko włóczyli się po Icisite i szukali 
kopalni, a proboszcz zauważył, źe 
ilekroć opuszczał domostwo, szli za.

nim ludzie, aby wybadać, czy się nie 
udaje do srebrnej góry, by w ten 
Sflosób wydrzeć mu jego tajemnicę. 
Gdy tak się- rzeczy miały, zwołał 
proboszcz chłopów.

Najpierw przypomniał im w szyst­
kie nieszczęścia, które odkrycie 
skarbu na mich ściągnęło i zapytał 
ich, czy chcą się dać wyniszczyć, 
czy sami się ocalić zamierzają. P o ­
tem powiedział im, aby się nie spo­
dziewali po swym proboszczu, że im 
dopomoże do zguby; postanowił 
bowiem żadnej żywej duszy niie 
zdradzić, gdzie skarb się znajduje 
i nigdy też sam nię chce ciągnąć 
z niego bogactw. Następnie zapytał 
się chłopów co chcą w Pizyszłości 
czynić. Jeśli chcą /nadal szukać sre­
bra i czekać na majątek, Wedy tak 
daleko od nicn odjedzie, gdzie go 
żacuna wieść o ich nędzy nie dosię­
gnie. Jeśli zaś chcą przestać myśleć 
o skarbie i być raikimi jakimi byli 
przedtem, tedy chce wśród nidh po­
zostać. „Ale jakkolwiek się zdecy­
dujecie — rzelkł proboszcz, — to je­
dno wiedzcie, że ode mnie nikt ni-, 
gdy nic.- ego się o skarbie nie do­
wie".

(Dok, nast.)
 oo -------
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W ażne! W ażne!
Dla właścicieli Domów, Zakładów Przem ysłowych etc.

FIRMA

PIOTR M I R U  i Spółka
W y t w ó r n i a  f a r b ,  l a k i e r ó w  i  l n i t u

L w j w ,  P a s a ż  M i k o l a s c h a .  1898

poleca po  zniżonych cen ach :

Farbę olejną lustrową do malowania dachów. — Farbę olejną 
minjową do malowania dachów i konstrukcji żelaznych. — 
Farby olejne i lakiery we wszystkich kolorach do malowania 
drzwi i okien. — Kit szklarski i minjowy. — Farby suche we 
— — wszystkich kolorach do malowania wodnego. — —

Proces polityczny we Lwowie.
Lwów, 20 czerwca.

W  daiszym ciągu rozprawy prze­
ciw ukraińskim terrorystom  jednym 
z momentów na!sensacyjnie jszyoh 
to oyły zeznania świadków odnoś­
nie do oskarżonych Ołyńskiego 
(szpiegostwo i udział w  nal padzie 
na ambulans pocztowy we Lwowie) 
oraz Djbaniewicza (zamordowanie 
Posterunkowego Gromadki)

Ciekawe były zeznania komisarza 
lwowskiej policji politycznej Smol- 
nickiego, który opowiedział w jaki 
sposób policja wipadlth na trop szPie 
gowśKięj działalności Oiyńsklego 
i w jaki sposób on się do niej przy­
znał. Zresztą i na obecnej rozpra­
wie Ołyński nie cofa swego przy­
znania i nie wypiera się szpiegostwa 
w Poznaniu uprawianego.

Natomiast inna jest mÓŁoda Du- 
baniewicza.

Po przesłuchaniu jeszcze całego 
szeregu świadków na okoliiiczntości 
mniej interesujące, rozprawę przer­
wano do poniedziałku.

2138W akacyjn e
w spom nien ia  i wy­

cieczki u trw ala j

aparatem foto­
graficznym  j u ż

— od 80 zł. —
9 ,  K i a o f o t 4 4 
Lwów, 3-go Maja 11 a.

-SX i  o-

Na tropie sprawcy morderstwa 
w Jaremczu.

Lwów, 20 czerwca.
W  dniu wczorajszym otrzymała 

Ekspozytura śledcza we Lwowie 
tfclefonogr.am z policji stanisławow­
skiej wy aśniający częściowo za- 
gauKOwą morderstwo w Jaremczu.

Papiefy znalezione w porzuconej 
walizie mordercy wskazywały Czę­
stochowę, jako miejsce jego pobytu. 
W ysłani na miejsce wywiadowcy 
zdołali stwierdzić iż zamordowanym 
jest Wiktor Wołek zam. w Często­
chowie nic zaś jak mylnie sądzono 
Zaręba. Mordercą zaś jest Kazimierz 
Gliński, również P o c h o d z ą c y  z Czę­
stochowy, obaj notow ani włamy. 
wacze.

Oto okazało się, że w Częstocho­
wie dokonano w noc z 3 na 4 maja 
włamania do kolejowej kasy ua 
dworcu i zabrano z niej ponad 40.000 
złotych. Policja częstochowska zdo­
łała/ująć jednego ze sprawców te­
go włamania, niejakiego Kazimierza 
Błaszczyka, a ten zeznai, i że wła­
mania dokonali w pięciu, a  to on, 
Mieczysław Maderski, Lucjan Krze­
miński, którzy nieznani sa  z, miej­
sca pobytu i! których policjia dotąd 
ująć nie zdołała, oraz niejacy W ik­
to r Kołek iii Kazimierz Gliński, któ­
rzy zatraz ;p|o czynie, zabrawszy 
wszystkie pieniądze zanim jeszcze 
Policja o włamaniu się dowiedziała, 
z  Częstochowy wyjechali do War­
szawy a  następne via Lwów do Ja- 
remcza.

Obecnie za Glińskim zarządzono 
Pościg. Jest nadzieja, że uda się go 
Przytrzymać, chociaż znaczne uła- 
ltwicnie w ucieczce stanowi dila n'e- 
®o fakt, że ma jeszcze przy sobie 
mnóstwo Pieniędzy, ponieważ jak w

tPjnzyblizeniu obliczono, w  towarzy­
stwie Ciiraszczewskiei zdołali onł 
wydać tylko około 5000 zł.

Zawiadomiona o tern lwowska 
Ekspozytura ze iswofcj stropy roz­
toczyła silna inwigilację na tei aule 
całego okręgu.

NADESŁANE.

ii!
sp ieszc ie  po inform acje do 

sk ładów  fotograficznych 
o konkursie n a  b łonach

P A T H E E
firm a ta  p rzezn a ­

czyła 20 nagród  
n a  sum ę 6000 

franków
I nagr. 1200 

franków
II nagr. C am e­

ra  i p ro jek to r
PATHĆ 
BABY 

UJ nagr. 
500 frank 

i t. d.
a>

FftTHE
MUSISZ BYĆ MOJĄ...

w ierną  zw o len n iczk a  p o  w y p ró b o w an iu  
jed n e j paczk i n a tu ra ln eg o  ek s trak tu  owo 

cow ego
E x p r e s s > A g r  u  n  i  I n a

do d o m o w eg o  w yrobu  lik ierów  i koniaku 
G en era ln a  R ep rezen tac ja  w P o lsce  

TYTANY, Lw ów , R zeźn icka  6. 1979

—  Dr. G ruder Leon, okulista 
po powrocie z pobytu zagranic* 
w celach naukowych, powrócił 
ordynuje, jak dawniej, przy ul 
Romanowicza 7. 2097

Lwów, ul. Pańska 6. i Kopernika 9.
p o le c a

wyśmienite ciasta, cukry własnego wyrobu, jakoteż lody, kawę 
mrożoną i inne napoje. 2111

Zabójstwo w Brygidkach.
Lwów, 20 czerwca. 

Zdarzył się wczoraj we Lwowie 
fakt, rzucający ponure światło na 
organizacje tutejszego więziennic­
twa,

W t. zw. „Brygidkach" przy ul. 
Kaźrrierzowskiej, w czasie sprzecz­
ki, więzień Wasyl Bachor, odsiadu­
jący karę 1 roku więzienia za uchy­
lenie się od służby wojskowej i kra­
dzież — zabił nożem współwięźnia 
Andrzeja Pacholę, odfiiaaiującego ka­
rę 8 - miesięcznego- więzienia.

[Wczoraj około godżiny 3.40 rano 
zebrano więźniów ao robót w-ię- 
ziemnych; Bachor i Pachoła zostali 
przezt aczeni dio kuchni, gdzie m iel 
obierać kartofle.

Pachoła, który miał pojutrze opu­
ścić więzienie, uchylał się od pracy, 
a specjalnie od taik „upokarzającej, 
jak obieranie kartofli". To oburzyło 
Bachora, któnrm miotała bezsprze­
cznie i zawiść. Sfcorzysltia! więc z 
ntieobearJości dozorców i z Okrzy­
kiem: „Ja ci pokażę, że tu zosta­
niesz!" — dźgnął go nożem w pa­
chwinę, powodując natychmiastową 
śmierć. Sam zaś siadł i tym sa­

mym nożem obierał kartofle.
W  kilka chwil później zarząd 

wdięlzienmy dowiedział! się o wypad­
ku. Bachora odprowadzono^ do celi 
i zawiadomiono o zabójstwie sąd.

kNa miejsce przybyła komisja są­
dowo - lekarska. Po przeprowadze­
niu śledztwa, zwłoki odstawiono do 
InMyttłu medycyny sądowej.

A teraz iiffeży ustalić, kto pono­
si winę tragicznego wypadku, — 
Wszak Bachor mógł rówiuie dobrze, 
wraz z „nnymi więźniami, uzbrojo­
nymi w noże, rzucić się na straż 
więzienną i spowodbwać bunt, — 
bmrriemńiy w skutki!

Nie wątpimy, że władze sądowe 
wydadizą w  tym wizgl/ędzie odpo­
wiednie zarządzenia.

SZYFMAN POZOSTAJE W ŁO­
DZI.

Łódź. (Tel wł.) Zairząd miasta Ło­
dzi przyjął w całości warunki dra 
Szyfmana, co do prowadzenia miej­
skiego teatru pod jego dyrekcją. — 
Subwencja została znaioznie pod­
wyższoną.

»rSłowu Polskiemu a

w odpowiedzi.
Lwów, 20 czerwca.

W  kulturalnym świecie można po­
lemizować i dyskutować nawet za­
cięcie tak długo, iak długo dysku­
sja nfe wkracza na tory brutalne.

„Słowo PoteHe" weszło na nie 
i oczywista dalszą polemikę uważa- 
my za niemożliwą, bo dotrzymać 
kroku w brukowym tonie nfe po­
trafimy.

Ponieważ jednak „Słowo" rości 
sobie mandat stawania w  obronie 
„Pokrzywdzonych" — stwierdzamy, 
że tendencyjnie przekręcono tu 
fakty, bo stroną zaatakowaną my 
byliśmy.

W sprawie „w ciągnięcia" (proto­
kołu jednostronnego spisanego 
przed 4 laty na redaktora naszego 
Pisma, oświadczamy, że fakt ten 
Podany został obecnie perfidnie, bo 
Pominięto odpowiedź na ten proto­
kół.

Otóż stwierdzamy, że na ów o- 
kiopny ,,wyrok" rzeczywiście spi­
sany w  sprawie polemiki dzienni­
karskiej (z okazał recenzji teatral­
nej) międizy p. Jampolskiml a red 
Ge szwindlem, zastępcy P. Geszwin- 
da w osobie wiceprezesa Tow. 
Dziennikarzy p. Michała Rollego i 
sekretarza Tow. Dzień. Pol. p. dra 
Kaz. Hartleba dali odpowiedź dnia 
20 sferpn% 1922 podkreślając zupeł­
ną nieformalność tego Protokołu 1 
zaałtwiając sprawę honorowo dla 
swego klienta.

Ciekawych odsyłamy do tego o* 
świadczenia drukowanego w  ,,G a­
zecie Porannej" z dnia 24 sierpnia 
1922 nr. 6470.

Na tern uważamy za stosowne 
zakończyć w  tej siprawile wszelką 
polemikę ze „Słowem Polskiem"

V. YBITNI EKONOMIŚCI ZA­
GRANICZNI W WARSZAWIE.

(Telef. od naszego korespondenta/. 
Warszaw?, 19 czerwca.

Przybyli dziś do W arszawy p. 
Paish, znany ekonomista angielski, 
oraz p. Viscnel z  Tiryjestu, repre- 
zertamit przemysłu włoskiego.

P. Vischel imtereśuje się głównie 
przemysłem łódzkim w związku z 
zamiarem finansistów włoskich wy­
datnego finansowego popa-ci? tego 
przemysłu.

P. Visohe! złożył m. ira. wizytę 
dyrektorowi Banlku Polskiego-, P‘. 
Karpińskiemu.

KRWAWE WALKI ULICZNE 
W NIEMCZECH.

Halle, 19. 6. (PAT.) Międizy stron­
nikami Stalhelmu a czerwonemi bo­
jówkami wywiązała się walka ullcz 
na, wśród której raniono 23 hittle- 
rowców i 17 komunistów.'
STRAJK AŻ DO WYGŁODZENIA.

Londyn, 19. 6. (Pa T.) Sekretarz 
związku górników Cook oświadczył 
wczoraj, ze górnicy być może skut­
kiem głodu zmuszeni będą do przy­
jęcia niższych płac, nie przyjmą je­
dnak nawet w razie głbdń dłuższe­
go czasu Pracy.

W isielec w lesie 
00. Dominikanów.
Lwów, 20 czerwca- 

Wczoraj w godzinach wieczor­
nych leśniczy lasu OO. Dominika­
nów w Dawidowie napotkał w cza­
sie obchodu lasu zwłoki wisielca. 
Zawiadomiony o tem postermeit po­
licji państwowej wdrożył dochodze­
nia i ustallił, że są1 to zwłoki’ Mi­
chała Gródeckiego, 58-łetniego go- 
SPodaiza w Dawidowie, który z po­
wodu niechęci dio żypia wskutek 
braku sił do pracy powiesił się. De­
nat od dłużseagu czasu zdiradZał si® 
z  zamiarem tym przed żoną.
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nOD ADMINISTRACJI
Zalegających z prenumeratą P T. Abonentów uprasza- g 

my o rychłe wyrównanie zaległości by nie spowodować 
wstrzymania wysyłki pisma.

na P. K. 0. Nr. 1E3.215.

Sprawa budynku pocztowego w Jaremczu

Władysław Mickiewicz o Piłsudskim.
Lwów, 20 czerwca.

Znany wyihiifiny publicysta1 i lite­
rat, Anton? Potocki, iprzdbywający 
stale w Paryżu, w fojleMlie „Ku­
bera Porannego", poświęcanym pa­
mięci ś. p. W ładysława Miickiewk 
Cza, pisze między iininęmti: „Wobec 
wypadków majowych w W arsza­
wie p o s i a t  projekt założenia na 
wzór organizacji 1830 r. Towarzy­
stwa Demokratycznego dla pielę­
gnowania polskiej chlubnej tradycji 
demokratycznej. Zobaczyłem się ze 
% . Władysławem Mickiewiczem w 
■likanaście godzim po podpisaniu 
Przez Niego hołdu, złażonego Mair- 
SZcłkawlI Piiłsudskklmu przez kolo- 
bję. Nie wiedziałem wówczas, że 
Riówiię z nim po raz ostatni i że 
Podpis jego na odezwie byl ostat­
nim czynem obywatelskim, testa­
mentem Mickiewiczowskiego ducha.

W rozmowie Władysław Mickie­
wicz powiedział te słowa:

— Haisł^ są tytfe wanle, co ludzie. 
Demokracja polska — to Kościusz­
ko, to — mój ojciec. Naród może 
być odrodzony tyMo przez- czyste­
go człowieka. Zwyciężać może Wa- 
łensteiim czy Napoleon, ale podnieść 
"■aród może tylko czysty człowiek. 
Takim człowiekiem jest dziś Piłsud­
ski, jak na początku ubiegłego stu­
lecia byił Kościuszko. Ktoś musi in­
terpretować hasła, mawiet 'najwznio­

ślejsze — za tym powinien iść Na­
ród.

Zamyślił siię na chwilę, wracając 
w pamięci do swojej epoki i dodał:

— Zbyt długo mieliśmy przewod­
ników nieśmiertelnych, ale nieobec­
nych między nami. Dlaltego błądzi­
liśmy, interpretując ich haisfa.

Musi być odwrotnie: wódz inter­
pretuje ducha nanodiu. a naród idzie 
za wodzem. Powinniśmy być szczę­
śliwi. żfc wódz. godny narodu jest 
znowu żywym, obecnym wśród n3is 
człowiekiem.

„ G u k i s r ”
wyłączna sprzedaż de- 
tajliczna wszelkich ga­
tunków cukru stale po 
cenach § konkurencyjn.

Be m ó w  1.

(Od naszeKo
Jaremcze, w czerwcu. 

Przed niewielu dniami Naruszy­
liśmy w prasie sprawę fatalnych sto­
sunków, w jakich znajduje sie tu­
tejsza poczta ii zdawało się nam, że 
glos nasz nie pozostanie bez echa 

Dyrekcja Poczt i Telegrafów we 
Lwowie zareagowała wreszcie tym 
razem faktycznie na nasz apeł i roz­
poczęła pertraktacje o najem willi 
P. Halperna na Pomieszczenie po­
cztowego urzędu.

Ja;k nami wiadomo — -Dyrekcja 
Poczt i Telegrafów chce wynająć 
willę p. Halperna na lat dziesięć bez 
zabezpieczenia najmodawcy przed 
ewentualną dewaluacją ustalonego 
czynszu. P. Halnern zaś zgadła się 
na dwuletni) czasokres najmu,

korespondenta-)
względnie na czasokres dłuższy z 
zabezpieczeniem przed dewaluacją.

Z tego wszystkiego wynika, że 
Dyrekcja- Poczt i Telegrafów ziacho- 
wujda pozory dobrych chęci za- * 
mierzą nadal faworyzować interes 
pryyatny naczelnika pocztowego 
w J arernczu kosztem niewygód 
tysięcy letników i kuracjuszy i k o ­
sztem opinji urzędu jako takiego.

Zdecydowani jesteśmy jednak 
konsekwentnie dążyć do wytknię­
tego celu i jeśliby te® ostatni apel 
do Dyrekcji Poczt i Telegrafów we 
Lw owale nie odniósł pożądanego 
skutku, poważna delegacja z grona 
tutejszych kurariuigzy uda się do 
Generalnej Dyrekcji Poczt i Tele­
grafów w Warszawie.

DOMY S7K1.ANE W  AM ERYCE.
Ltfów, 19. czerwca.

Amerykański architekt, Ludlow, o- 
pracował projekt 10-ciupiętrow ego 
domu, zbudowanego całkuwicie ze 
szkła. Jedynie wewnętrzne wiąza­
nia konstrukcyjne wykonane będą 
z belek stalowych. Szkło będzie 
różnych gatunków i odcieni, trwa­
łość zaś jego będzie wzmocniona 
domieszką różnych pierwiastków 
mineralnych. W ścianach znajdo­
wać się będzie przezroczysta masa 
izolacyjna, zabezpieczająca poKoje 
od zmian temperatury.

Marzenia Żeromskiego, opisane 
w „Przedwiośniu" ziszczą się w 
ten sposóo.

CYKLON NA OCEANIE SPOKOJNYM . 
P a ryż, (Teł. wł.)

Na skutek szalejącego na oce­
anie Spokojnym przy brzegach 
Chili cyklonu c zte ry  w ięsze parow­
ce zaton ęły w ra z z załogą. Pięć ho­
lowników i znaczna ilość małych 
statków zginęło bez ślaau. Burza 
poczyniła bardzo znaczne straty 
materjalne.

NADESŁANE.
PODZIĘKOWAŃ'!:.

Dotknięci ciężkim ciosem po stracie 
ukochanego męża i ojca ś. p. Adama Bln- 
dera, chorążego zmarłego we Lwowie, skła­
damy serdeczne podziękowanie W ielebne­
mu księdzu Mydlarzowi, P.P. Oficerom, 
Podoficerom komp. honor, za wzięcie udzia­
łu w pogrzebie i oddanie ostatniej przy­
sługi. żona i dzieci.

NOWOŚCI dla PAŃ na sezon

2028

letni w wielkim  w y­
borze poleca

T . ł-dhrman
 ul. Jagiellońska 2

Dla czego?
władze. ,mające nadzór nad komu­

nikacją w mieście, nie spowodują 
wreszcie, aiby auta, dorożki i inne 
wehikuły, w chwili postoju na przy­
stankach tramwajowych nie wjeż­
dżały na wsiadającą i wysiadającą 
Piuiblczność.

W świecie cywilizowanym, mają 
wszelkie pojazdy nakaz, zatrzyma­
nia s-ie nia przystankach, co ściśle 
jest wykonane.

Odcinak .  Kuriera Lw ow skiego" * 2 i 6 1926,

il uzienni
w Paryżu.

(Korespondencja „Kurjera Lwów dc)
Paryż, w czerwcu.

Pieirwszy kwartał roku 1926 za- 
0raczyl -się na tutejszymi gruncie o- 
żywdonią działalnością organizacji, 
Powstałej 3 lata temu, pod zaszczy­
tnie 2 i aną już nazwa „Związek Za- 
wojowy Korespondentów Polskich 
w Paryżu*’. Związek ten, drugi rok 
z rzędu pozostający pod przewodni­
ctwem senjora dziennikarzy parys­
kich, nieistrudzoircgo- p. Pawła 
Kleczkowskiego, z  miesiąca na 
miesiąc rośnie w  siłę i anaczcnie. — 
W yrósłszy ze sikromnych począt­
ków, liczy obecnie z górą 40 człon­
ków, korespondentów pism krajo­
wych, czytlli i-nnemi słowy skupia w 
sobie przedstawicieli wszystkich kie­
runków i odcieni politycznych na­
szej drogiej, dalekiej Ojczyzny. Mi­
mo to jednak, od poazątku istnienia, 
w łamie jego panowała i panuje ab­
solutna harmonja i prawdziwe kole­
żeństwo, co w znacznej mieirze' za­
wdzięczać B ieży  niezrówinamemu 
'taktowi prezesa i ogromnej jego po­
pularności. Do wyirówinania różnic 
ipairtyjirjyich przyczynia się też i to, że 
cały szereg zagadnień dotyczących 
Polski, inaczej wygląda widziane z 
Paryża. Tu bowiem ludzie dorastają

szybko, strącają z stóp swych 
wkrótce po przybyciu pył zaścian­
kowych uprzedzeń i /acietrzewień,
uczą sie mierzyć rzeczy i wypadki, 
drugich i satmych siebie nawet, in 
mą miairą mn-oco, niż to bywa, często­
kroć w kraju. Uczą śię przede 
wszystkiem prawdziwego demokra- 
tyzmu, który jeśli słusznym i naj 
wyiższym tytułom durny Francuzów, 
uczą sie ipoiznawania każdej narodo 
wości, choćby i najmniejszej i ka­
żdej myśli ludzkiej, choćby i naj­
skrajniejszej.

Toteż dla młodych, wciąż do P a­
ryża napływających Balialków-dźien- 
miikarzy, terem tutejszy jest doskona­
łą szkolą serc i umysłów. Jest w o- 
wem powóeiilrziu, co pad „tukiem 
triumfalnym" migoce i onym wie­
trze, co od HiÓrz doliną Sekwany 
wmeje, coś co rozszerza źrebice i za­
ostrza wzrok.

Syndykat Dziennikarzy Polskich, 
na ostatniem wallnem zgromadzaniiu 
swojem. odbytem z końcem roku 
ubiegłego, rozszerzył nieao swój za­
rząd, do którego prócz P* Pawła 
Kleczkowskiego weszli P- Kazimierz 
Smogorzewski, jako sekretarz gene­
ralny, p. Rogosz, powtórnie P o  
skarbnik, przazaciny neislipr emigra­
cji p. HieronhnKo i moja skromna o- 
soba. Pozatem stworzono rzecz, do­
niosłej wagi: Kasę wzajemnej po­
mocy, której $>dWaljjfca finansową 
była część dochodu a Festiwalu 
muzyki polskiej, urządzonego zaszłej

wiosny w tutejszej Wielkiej Operze. 
Kasa ta, wśród ciężkich nieraz wa­
runków bytu na paryskim bruku:, 
jest prawdziwym dlla wielu z nas 
dobrodziejstwem.

Energiczna 1 poważna postawa na­
szego Związku doprowadziła wresz­
cie do harmonii z naszą .Ambasadą 
Paryską.

Dziś, gay sekretarzom dla spraw 
„prcp&gardylHjiest p. Poniński, a dy- 
rełęfodern biura prasowego przy Am­
basadzie symipaty aany p. Stefeński, 
zrozumiało, wreszaiie wasze przed­
stawicielstwo oficjalne, iż roli na­
szego Syndykatu nie wolno lekce­
ważyć i zgodna współpraca dla Oj­
czyzny miłej da się osiągnąć jedy­
nie na drodze wzajemnego porożu 
mienia i poparcia.

Obecnie więc s a lo n y  A m b a s a d y  
g o ś c in n ie  o tw ie r a ją  s w e  p ro g i d z ie n ­
n ik a rz o m , którzy bądź prywatnie po 
informacje zachodzą, bądź też biorą 
udział w  oficjalnych pirzyjięiciach.

Związek naisiz odgrywa czynną ro­
tę na potu amyisłoiwo-kul/turalmem.
Urządzono n. p. bardto udamy kon­
cert prof. Labuńskiego z W arszawy, 
oraz szereg konferencji. I talk, kol. 
Hiaroniimko rnówił ze znajomością 
rzeczy i swadą niepoślbdtnią ,»0 e- 
migracji polskiej do Francji’*, parni, 
Marja Kostersaa wygłosiła prelekcję 
p. tyt. ,,Problem siły w literaturze 
polskiej*’, p. Hulanicka zaś wykład 
w Sorbonnie na temat „twórczości 
Żeromskiego".

Związek i w codiziennem, prakty- 
czincm życiu oddaje wiele cennych 
usług swatD azitiomikom. Interwenju- 
je u wdadz polskich i francuskich, 
przez które jeist oficjalnie uznany. — 
Dowiodiem tego choćby to, iż Pre­
fektura Policji, niejednokrotnie sa­
morzutnie zwraca się po informacje 
do Polskiego Syndyfca|t)u.

Dzięki sUaramiom zarządu Związ­
ku, członkowie uzyskują rozliczne 
ułatwienia i zniżki, jak choćby przy 
wyrabianiu francuskiej karty iden­
tyczności, wymagalnej od cudzo­
ziemców, stale tu przebywających.

Je,dnem słowom, Związek jest 
opiekunem i ostoją dla członków, 
którzy w każdej sprawie liczyć mo­
gą na poparcie swych żywotnych 
im|#c:re,sów.

Zanotować też należy urządzanie 
periodycznych obrad dziennikarzy 
Polski i Małej Ententy, pod prze­
wodnictwem czcigodnego Augusta 
Ga«vaiin, członka instytutu i Dy­
rektora paliliiyczmiego d.menrnika 
..Journal de Debat, wypróbowanego 
przyjaciela naszego, oraz spotkanie 
Przedstawicieli prasy poiskie; i buł­
garskiej, którego Bułgarzy od da­
wna gorąco sobie życzyli.

Ciesząc sie uznaniem i sympalją, 
młoda ta, lecz sillna już obecnie or­
ganizacja, przebija się zwycięsko 
przez wzburzone flukty życia dzi­
siejszej stolicy świata.

Tadeusz M. Nittmann.
 ---
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Po 3 latach wędrówki i tufaczni 
dookoła świata.

Lwów, 20 czerwca.
Do Lwowa powrócili ±,o wielu tru­

dach, znany podróżniik-turysta pan 
.Ryszard Voelpel, lwowianin, który 
w roku 1923, przedsięwziął podroż 
rowerem przez Europę, a następnie 
w rcikiu 1924 dookoła świata,

W podróż drugą wyruszył z dwo­
ma towarzyszami, w  wiiie,czór wigi­
lijny r. 1924. Start iozpoCzął w Pa­
ryżu, jako dalszy ciąg trzeciej po­
dróży rowerowej. Startował sami, 
dwódl towarziyiszy odstąpiło.

Droga prowadziła go wśród sro­
giej zimy przez szczyty Pirenejów, 
do Hiszpanii.

Ze stolicy Hiszpanii1 przez- Sara- 
gossę, Barcelonę, wzdłuż R,iviery 
francuskiej, włoskiej do uenui, a w 
dalszą drogę, wśród ulielwnych kil 
ikudmior-ych deb/lozów, przez Pizę, 
Florencję do Rzymu.

Podczas pobytu w  Rzymie byt 
na wspólnej aiudijeneji z dyir Muzeum 
w Rapiperswilu, p. Żmigrodzkim u 
papieża.

Z Rzymu ruszył do Neapolu, skąd 
OKrętem via Monaco, Gibraltar, po­
płynął do Ameryki.

Po 3-tygodniowym pobycie w 
New Yorku, wyruszył rowerem do 
Akademji wojennej w  West-Point, 
którą budowla! Kościuszko. Życzli­
wie wiltany przez komendanta tej 
isiakoły, udał się do Buffalo, stamtąd 
ri zez jeziora do Detroit, gdizlle zrobił 
Przerwę w swej podróży. Będąc 
niemal chorym z wyczerpania fizy­
cznego i umysłowego m  dwóch la­
tach podróży, odpoczął na samotnej 
friamie, na pograniczu Kanady.

Po upaiinycih dniiaidh, gdy upały 
przekraczały przeszło 100 stopni F-, 
ruszył w jesieni ino. roku z odczyta­
no po Ameryce, chcąc poznać Ame­
rykę i większą .część kolonjf pol­
skich.

Pomimo spóźnionego programu 
Podnóży, udał silę w zimie, w gru-
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„Panika jako zjawisko wojenne".
Napisał ppułk. dr. St. Rooppert. W arszaw a 1926.

dlniiu ub. roku na ukończiciuie podró­
ży do Kalifornii.

W  Ameryce samej musiał znosić 
afalkr tamtejszej prasy 'polskie, stron­
niczej, kitka stalrała się psuć mu o 
rlaję ita każdym kroku.

Z Kalifornii udał się na wyspy Ha­
wajskie, do Honolulu i Japonii.

Z Jeponjd do Chin, Indoiclhfin, Sin­
gapuru, InJjii, Ahissymji1, Egiptu do 
Włoch, gdzie stanął na łlym samym 
punkcie, skąd wyruszył w podróż 
doi kcła świata.

Z Wtoeh wrócił do Polski. 
Podczas pobytu w  Ameryce, uzy 

skał własnoręczne podpisy, prezy­
denta Stanów Zjedinoczonych, Cal 
vina Coolidgea, w Białym Domu >v 
Waszyngtonie i Amundsena, którego 
spotkał w Kalifornię pirzed odlotem 
na biegun północny. Tern samem, 
jego piękna złota, .zielona księga 
wiZihugaioiła się o kiiilika wannoścoo- 
wycb autografów więcej z ostatniej 
podróży.

Najprawdopodobniiej we wrześniu 
ukażą się jego .pamięitnilki z  tej po­
dróży dookoła świata, którą odbył 
bez grosza w kieszeni1.

K u rje r  ż ó łk ie w sk i
(Od - naszego 

Żółkiew , w czerwcu.
Akoja pize ciw g ru źlio zn a . Dnia 13. 

b. m. zawitała do nas na swój 
pierwszy występ w województwie 
lwowskim, samochód, lotna kolu­
mna walki z gruźlica i ulokowała 
się w salach „Gwiazdy*.

Liczne afisze, zapowiadające jej 
przyjazd, ściągnęły „masę publicz­
ności do sali „Gwiazdy", gdzie o 
godz. 12 tej pp. Dr. BUhn, sekund, 
szpitala powszech. we Lwowie i 
Dr. med. vet. Finik, wygłosili wy­
kład o istocie gruźlicy u ludzi i 
zwierząt.

P . Mańkowska, hygienistka roz­
dawała wśród zebranych ulotki i 
broszury o gruźlicy.

Staraniem tut. Powiat. Koła wal­
ki z gruźlicą wygłosił o godz. 8. 
wieczór w sali „Sokoła*, tutejszy 
lekarz powiatowy p. Dr. N ossow ­
ski, wykład p. t. „Nasz najcięższy 
wróg, gruźlica".

Do spopularyzowania zarządzeń 
ochronnych przyczyniłyby się 
znacznie prowadzone często na 
ten temat pogadanki w szkołach 
powszechnych i średnich — co za­
początkował dnia 16-go b. m. w 
tutejszym gimnazj. lekarz szkolny, 
p. Dr. Rekliński.

Przeniesienie. St. zarządca podatk. 
P- Zygmunt S taniszew ski został z 
dniem 1 bm. przeniesiony na kie­
rownicze stanowisko do Urzędu 
ękarb. podatków i opłat skaibo- 
wych w Mośolskech. P  Staniszew-

korespond.).
ski pełnił przez 27 lat służbę w 
tutejsz. Inspektoracie skarbowym 
i zdołał on przez ten czas swoim  
taktem i umiarem wobec wszyst­
kich, zaskhrbić sobie s/mpatje 
przełożonych i ludności powiatu.

Zabaw a d zia tw y szkolnej. Stara­
niem nauczycielstwa miejscowych 
i okolicznych szkół powszechnych, 
odbyło się dnia 13. b. m. na Wa­
łach królewsk., „W ielkie  Święto 
Pieśni". Pod dyryg. p. W olskiego, 
nauczyciela tutejsz. szkoły pow- 
szecnej im. Jana III. odśpiewały 
dzieci 6 ulubionych pieśni polskich 
i 2 ruskie, poczeni odbyły się rów 
nież pod jego kierownictwem ćwi­
czenia gimnastyczne chłopców i 
dziewcząt.

W p isy do Sem fnarjum  na uczyuie l- 
skiego. Dyrekcja tutejsz. koncesjon. 
prywatnego Seminarj. nauczyciel­
skiego żeńskiego przyjmuje wpisy 
na kurs I. II. III. i IV. codziennie 
u S. S. Felicjanek w szkole.

Egzamina wstępne rozpoczną się 
30/VJ 1926 r. Ey.

S TR A S Z N Y  MORD.
Berlin, (Tel wł.)

W Dortmundzie właściciel domu 
Blaszkow ski, obecnie bezrobotny 
za b ił siekierę żonę, 3 dzieci, swe­
go przyjaciela, który u niego mie­
szkał i sąsiadkę polkę Malicką, 
matkę 6 dzieci. Następnie zastrze­
lił się. Był w stanie podchmielo­
nym.

Lwów, 2C czerwca.
Rację ma autor 'togo doskonałego 

szkicu psychologicznego, iż literatu­
ra psychiki zbiorowej, a paniki w
szczególność,i, (jest bardzo jeszcize 
szczupła w literaturze polskiej. Do­
brze się tedy .stałio, że pojawia się 
książka, pierwsza w swoim rodzaju, 
która traktuje naukowo zagadnienie 
paniki, będlącefj jalk wiadomo, na 
wojnie, bardzo częstem zjawiskiem. 
Dr. Rouppert pojął rozwiązanSle tej 
kwesty jako szkicowe, ujęcie ważne­
go dla wojskowych tematu i zesta­
wia niejako mia|t!e,rjał dla samoilsk- 
mego wnioskowania.

Na szeregu licznych przykładów 
z dawniejszych wojen i z czasów o- 
statnich wallk zapoznajemy się z 
psychologją paniki, którą powinni 
poznać Tuctylko badacze, lekarze i
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pisarze, ale również każdly oficer* 
który wie, jak słuszne jest poiwied^' 
nic Piłsudskiego, że panika w czasi® 
wojny, gdy się dostanie do wojsk®' 
jest najgorszą demoralizacją".

W Ckresie ciągłej jeszcze orgaiii’ 
zacji dzielnej naszej, młodej arini; 
książka ppułk. dira Rouppanta, je 
doskonałym wskaźnikiem, jak po* 
stępować należy, by uiraiknąć betf* 
ipodstawnej cizęsito paniki, jak jej za< 
Pt biec i jak ją opanować, by ni® 
dopuścić db katastrofy. Zaletą te) 
niezmiernie istotnie ciekawej książ* 
Iki, jeśti pozi naukowem pogłębię* 
irtem, jasiny- sposób przedstawieni® 
i wyitłumactzenia dfunego faktu, ubia* 
zowośe i żywość stylu, co sprawia' 
iż książkę tę przeczyta każdy 1 
wielkiem '.zalntcrcsowan/iem i korzy* 
śpią.
xc— —

Kurier* literacki.

Adam Giiiymala Siedlecki. Cud 
Wisły. Słowem wsitęipimeir. poprze­
dził gen. Józef Haller. Wyidapie 
trzecie. Str, VIII +  231. Nakład 
Księgarni św. Wojciecha. Poznań 
1926. Cena zł, 5.—.

Znakomity krytyk, publicysta 
wytworny, nowelilsita o talencie sa­
morodnym, .Adam Grzymała Siieidle- 
cki zasłynął także jako korespon­
dent z pór bitewnych w r. 1920 
Treść ksiiąćki znana z wydań po­
przednich, ma wartość nieprzemija­
jącą dzięki odrębnemu epickiemu 
stylowi, który sprawia, ze aiułor 
o .najwilększycthl zdarzeniach z naijaz- 
du bolszewickiego wsize pozornie 
chłodnej i spokojnie- Ten spokój był 
mu potrzebny, aby bez przesady, 
sprawiedliwie, ai zarazem wyraziście 
przedsiawlić niezwykłe epizody na­
jazdu, jak obronę Lwowa, walki nad 
Zbruczem, boje ood Zamościem, 
wielką bitwę warszawską i boha­
terski dpór Płocka.

Pamiętniki Stanisławskiego wy­
szły w Berlinie w wydaniu Petropo- 
Iis p. t. ..Mpje życie w Siziijuce".

Pisarze polscy w sprawie pań­
stwowej nagrody literackiej. Zarząd 
Związku Zawodowego' Literatów 
'Polskich w Warszawie, wysłał db 
mirdstra W. R i O. 'P. pismo, z  proś- 
ą o Tcasomcję lioźppirządizleńlia by­

łego ministra St. Grabskiego, rm,cą 
którego przyaiłaniĆ państwowej na­
grody Mferackicj w roku 1926 zosta­
ło odroczone do czasui przezwycię­
żenia trudności skarbowych. Zwią­
zek domaga siiię, aby nagroda zosta­
ła  przyznana i wypłacona. Jalk wia­
dome, pierwszą nagrodę tęgo rodzą-1 
ju otozymał w roku 1925 Stefan Że­
romski.

Dr. A. Pragier, prof. Wolnej 
Wszechnicy PoIsfc;ej w  Warszawie', 
Zarys Skaroowoścf Komunalnej cz. 
II., Warszawa, ly26 r„ „BibilWeka 
Samiorżądu", naibłaid Zrzieszietni.a Sa­
morządów Powiiaitowyoh, str. 239.

W ..Biibijoiiece Samoirz^idiu" ukaza­
ła się nowa praca dra1 A. Plraigiera 
pod powyiżisizynt tyltułam, jako część 
druga książki, wydanej pod tym sa­
mym tytułem w roku 1924. Książka 
obejmuje systematyczny wykład 
nauki o dochodach związków ko­
munalnych. Wydana w r. 1924 cz.
1-sz.a dzieła prof. Pragier a obejmo­
wała: ustrój samoraaao (wykład
prowadzony również metodą po­
równawcza). budżety związków 
komunalnych i y^ddtlk samorządu. 
Obydwie częśc‘ dają nam calLowi- 
lt)y wykład nauki o skaubowości ko- 
irniunailncj. Jest to jedynie tego rodza­
ju opraćowamnie w literaturze pol­
skiej.
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Z e  ś w i a f r ,
+  Ludność Moskwy podług spisu, 

dokonanego 16 b. ni., wynosiła 2 
mii jony 156 tysięcy osób.

+  Nowy Zeppelin włoski N III — 
spalił się. N III, nowy Zeppelin 
włoski, typu Norge, zajął się pło­
mieniem na lotnisku Campino i spło­
nął dosziczętidei. N III wybudowany 
był na. zamówienie Japonji i prze­
znaczony dla marynarki japońskiej. 
Pożar powstał, jak przypuszcza ją 
eksperci, na skutek ulatniania się 
gazów.

-\- Samolot wojskowy, transporto­
wany z Płocka do Torunia, spłonął 
doszczętnie 16 b. m. o godzinie 3.30 
na stacji Gostynia,'' w  wojewódz­
twie warszawskiem. Przyczyny po­
żaru nie ustaloriio.

+  Olbrzymi grad. W  powiacie 
artymowskim i okolicach na Ukrai­
nie szuiała burza gradowa, która za­
częła się gradem gęisityim, który' był 
tak wielki, że grudka lodu po rotz- 
tepłemiu dawała pól szklanki wody. 
G»ad zabił 1.50C owiec i zniszczył 
.000 dziesięcin zasiewów. Skuł/kiciu

gradu i ulewy znaciaua Ilość bydła 
została zatapiana. Ulewa, zniosła 
szereg domów i pozrywała mosty. 
Zginęło 26 osób.

+  Fuzja banków, klęską dla pra­
cowników. Po długich pertraktacjach 
mzychodzi do skutku fuzja Anglo- 
banku z bankiem „Kreditanstalt" w 
Wiedniu.. Na tej .(iransakcji wy,da' 
najgorzej pracownicy ,,Anglobanku", 
któizy przeprowadzili likwidację. Z 
1000 obecnych urzędników Anglo- 
banku, zatrzyma Kreditairistailt tylko 
100 do 150, reszta otrzyma > jdiprawę, 
albo lemeiyturę.

+  Hrabina na czele bandy zło­
dziejskiej. Z Sam Rumo donoszą o 
uwięzieniu tam hrabiny Fanny Bel- 
iiano i jej dwóch kamerdynerów. — 
Oskarżają ich o llo, iż stali na oziele 
bandy złodziejskiej, która systema­
tycznie okradała gości kąpielowych. 
Hrabina, która mieszkała w willi 
Zirso, wypracowywała tam piany 
ograbiania gości kąpielowych, które 
to plany wykonywali, następnie iej 
kamei dynerzy i ich wspólnicy.
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Min. Kwiatkowski w Poznaniu.
Poznań, 19. 6. (PAT). Patn mini­

ster przemysłu i handlu Kwiatkow­
ski zwiedził w czasie swego poby- 
<11 w Poznaniu fabrykę nawozów 
‘Sztucznych i krochmalnię To w. akc. 
Lubań, fabrykę wagonów Cegiel­
skiego, fabrykę mebli Nowakow­
skiego, fabrykę aeroplanów ..Samo­
lot*', informując się wszędzie o sta­
nie produkcji oraz o postulatach 
sfer przemysłowych.

Po południu o goidz, 13, p. rrńni- 
siter wziął udział w śniadaniu, u- 
rządzonem przez sfery gospodarcze 
Poznania i wygłosił w  odpowiedzi 
na powitanie

PRZEMÓWIENIE,
W którem powiedział m. in.:

„Uważam, że sanacja życia poli­
tycznego i społecznego w Polsce 
iest ściśie związana ze sanacją ży­
cia gospodarczego. Tej sanacji nie 
przeprowadzi, sam rząd. Nieima ra-. 
kiej metody działainiia, by przez 
jej stosowanie możnaby uleczyć na- 
tychmiaiSt nasz organizm gospodar­

czy. Wierze, natoimiiaslł że celu tego 
można dcipiąć tylko przez ścisłe 
współdziałanie rządu ze społeczeń­
stwem, a przedawsizystikiem z or- 
. ga- iizaqj arni gospodaircz emi.

Idlzie dziś o wielki wysiłek całe­
go narodu, o żmudną pracę; musi­
my sobie zadać to pytanie, ile lu­
dzi w Polsce w stosunku do całej 
ludności pracuje produktywnie i ja­
ka jest ich produkcja na głowę lud­
ności. Jeżeli w tych cyfrach zbliży­
my się do cyfr., którem! rozporzą­
dza Europa zachodnia, wtedy kwe­
stia sanacji będzie uniezależniona 
od osób, wtedy każdy rząd będzie 
mógł wypełnić swe wielkie zadanie 
gospodarcze.

Tylko codziennym wysiłkiem mo­
żemy zbudować wszechstronnie p°- 
myślność naszej Ojczyzny. Zdaję 
sobie sprawę z tego, że wielkość 
Polski i jej potęga pozostaje w  naj- 
śctśiepszym związku z rozwojem 
i potęgą gospodarczą.

O godz. 22-giej wyjechał p. mi­
nister do Tczewa i Gdyni.

-xoox-

Walka z nadużyciami w wojsku.
Warszawa, 19. 6. (PAT) Przed 

kilku dniami pan minister spraw 
Wojskowych zatwierdził wytyczne 
dla działalności korpusu kontrole­
rów na r. 1926, kładąc główny na­
cisk na wzmożoną akcję mającą na 
celu wytępienie wszelkich nadużyć 
będących wynikiem czy to złej woli
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czy niedołęstwa. Pozatem wskazał 
p minister jako zasadniczą dyrek­
tywę dk  oficerów korpusu konto!e-
ćw wzgląd na obecną sytuację fi­

nansową Państwa, która wymaga 
urzeczywistnienia wszelkich możh- 
wych źródeł oszczędości.

Nauczyciele zostaną powołam na ćwiczenia wojsk.
Warszawa, 19. 6. (PAT). W  bie­

żącym roku zositlaną powoi aut n a 8- 
łygodniowe ćwiczenia wojskowe w
czasie od 5 liipea do 26 sierpnia nau­
czyciele publicznych szkół po­
wszechnych, a to roczniki 1901, 
1902, 1903 — zaliczeni do rezerwy 
na podstawie art. 11 ustawy o po­
wszechnym obowiązku służby w o ­
skowej z 23 maja 1924, względnie
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n>a podstawie art. 70 tymczasowej 
ustawy o powszechnym obowiązku 
s*użby wojskowej. Karty powołania 
otrzymają ci nauczyciele z końcem 
czerwca b. r. od właściwych P. K. 
U. — Uchylanie się od odbycia wy­
szkolenia powoduje wcielenie do 
wojska stałego, niezależnie od od 
powiedzialności karnej.

Konflikt sowiecko-angielski zaostrza się.
Londyn, 19. 6. (PAT.) Jedienastu 

konserwatywnych członków Izby 
Gmin wniosło następującą rezolucję 
Izba Gmin Potępia działalność Poli­
tyczną handlowych organizacji so-
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wieckich i jest zda'ńa, że układ han­
dlowy z rządem sowieckim musi 
być przez rząd angieslki unieważ­
niony.

Hindenburg ustąpi w razie przyjęcia ustawy 
o wywłaszczeniu b, panujących.

Zadowalający przebieg rokowań handl. 
polsko-niemieckich.

Warszawa, 19. 6. (PAT.) Wczoraj 
w ministerstwie spraw zagranicz­
nych odbyła się konferencja mię­
dzyministerialna w sprawie rokowań 
handlowych polsko - niemieckich. 
Wzięli w niej udział przedstawiciele 
ministerstwa przemysłu i handlu e- 
raz rolnictwa. Dotychczasowy prze­
bieg rokowań polsko - niemieckich 
w Berlinie wydaje się być zadawa­
lający. W  przyszłym tygodniu za­
kończona ma być szczegółowa dy­
skusja nad1 unormowaniem siawek 
celnych w ruchu pomiędzy Polską 
a Niemcami, omawiane być mają 
kw est j-e związane z kontyngentem

towarów i tranzytem. W nadcho­
dzący w torek przybywa1 do W ar­
szawy ip|ose? polski w Berlinie Ol­
szowski celem zapoznania się z o- 
statec/zneml dyrektywami rządu, a 
na czwartek lub piątek przyszłego 
tygodnia zapowiedziano w Berlinie 
plenarne posiedzenie pełnomocni­
ków polskith i niemieckich i wów­
czas zakończy się Pierwsza laza 
rokowań. Można przypuszczać, że 
■o ile nte powstaną nieprzewidziane 
trudności to traktat handlowy poj- 
sko - niemiecki podpisany zostanie 
w terminie do dwóch miesięcy.

Berlin, 19. 6. (PAT.) Prasą tutej­
sza zastanawia się nad polirycznetm 
następstwami ewentualnego przyję­
cia wniosku o wywłaszczenie ksią­
żąt i stwierdza, że w tym wypadku 
kryzys sięgający do najwyższych 
stanowisk Rzeszy byłby nieuniknio­
ny. Nie ulega nowiem wątpliwości,
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że prezydent Hindenburg ustawy tej 
nie podpisze, a ponieważ wedle kon­
stytucji jest do tego Obowiązany, 
musiałby ustąpić. Jakie konsekwen­
cje wyciągnie z tego rząd Rzeszy, 
który zajął stanowisko przeciw ple­
biscytowi nie wiadomo.

Finansiści amerykańscy pracują
nad stabilizacją waluty polskiej.

Gdańsk, 19. 6. (PAT). „Da-iz. 
N. Nachr.“ donoszą z kół londyń­
skiej City, że przedlsltlawicie! nowo­
jorskiego domu bankowego Dillon 
Read et Cotnp. prowadzi! w Londy­
nie rokowania w sprawie stabiliza­
cji walut, a w szczególności waluty 
polskiej. Rokowania te dotychczas 
nie doprowadziły do ostatecznego 
■wymifcu. Przedstawiciel nowojorskie­
go domu bankowego odjechał na­
stępnie w towarzystwie innych fi­
nansistów amerykańskich do, W ar­

szawy celem przeprowadzenia dal­
szych rokowań z taimtejslzemi koła­
m i —

UKŁAD CELNY POLSKO- 
GDAtfSKl.

Gdańsk, 19. 6. (PAT.) Dnia 19 bm. 
podpisany został przez sen. iMolks- 
smaną imieniem Gdańska i P- Ru­
sińskiego imieniem Rżoilitej Polskiej 
protokół dotyczący ceł wywozo­
wych dla Gdańska na r. 1926/27.

TAJEMNICZA WIZYTA U MAR­
SZAŁKA PIŁSUDSKIEGO. 

Warszawa. (Tel. w!.). Do gabine­
tu ministra spraw wojskowych, — 
Marszalka Piłsudskiego, wtargnęła 
o godzinie 4-fej po południu w ta­
jemniczy sposób jakaś kobieta, li­
cząca około, 30 lat. Spostrzegł ją je­
den z adiutantów Marszałka i w y­
prowadził z gabinetu, Na zapytanie, 
kim jest, poco przyszła i gdzie mie­
szka — nie dała żadnej odpowiedzi. 
Nie znaleziono też u nfej przy rewi­
zji żadnych jokuimuntów osooistych. 
Ponieważ nieznajoma robiła wraże­
nie osoby u/iiewormalinej, oddano ją d;o 
urzędu zdrowia przy komisariacie, 
celem zbadania lekarskiego.

UTWORZENIE WAŻNEJ PLA.
C ÓWKI POLSKIEJ NA BLISKIM 

WSCHODZIE.
(Telefonem od naszego korespond.).

Wrarszawa, 19 czerwca. 
Wniesiona do Sejmu ustawa o 

prowizorjum budżetowem na trzeci 
kw artał r. b. zawiera w diziale mi­
nisterstwa spraw zagranicznych mo­
wą pozycję, mającą na cełu otwar­
cie placówki dyplomatyczno - kon­
sularnej w Kałużę. Placówka ta ma 
ooiiiiosłe znaczenie dla ekspanzji 
polskiego życia gospodarczego na 
Wschód i z lego względu przypUsz- 
azailnie projektowana nowa pozycja 
budżetowa nie spotka się z odmo­
wą Sejmu.

MIN. MŁODZIANOWSKI U PANA 
PREZYDENTA r z p l it e j .

(Telefonem od nasz. korosp.)
Warszawa, 19 czerwca. 

Prezydent Rzpltej przyjął dziś p. 
miinilsUra spraw wewn. Młodzianow­
skiego, który złożył Mu wyczerpu­
jące sprawiozdanłe o sytuacji we 
wnętrznej w kraju.

W YBÓR PREZYDFNTA KRA­
KOWA.

Kraków, 19- 6. (AW). Dnia 19 b. 
m., na wiieeziarnetm posiedzeniu Ra­
dy miejskiej wybrany został prezy­
dentem miasta inż. Karol Rolle. — 
Otrzymał on 80 głosów. Sen, Ad< 
m-m otrzymał 21 głosów, radca Wi­
told Ostrowski 4 głosy,

Konferencja Małej Ententy.
Belgrad, 19. 6. (AW.) Ostatnie

wiadomości otrzymywane :z konfe­
rencji państw Małej Ententy w ska­
zują na znaczne odprężenie się sy­
tuacji wytworzonej na konferencji. 
Zarysowuje się już ewent. plan po­
rozumienia, przyczem wiadomem 
jest, że Jugosławja i Czechosłowa­
cja przyjmą do wiadomości fakt za­
warcia polsko - rumuńskiego ukła 
du obronnego. Państwa M. Ententy 
już na obecnej konferencji ustalić 
mają podstawy układów wojsko­
wych, jakie ' pozawietiają pomiędzy 
sobą. Układy te będą nosić charafc 
ter obronny.

KONFERENCJE PREM. BARTLA.
Warszawa, 19. 6. (PAT.) Pan pre­

zes Rady Ministrów prof. Bartel 
złożył wczoraj wizytę p. M arszał­
kowi Sejmu,, z którym odbył dłuż­
szą konferencję Pozatem pani pre­
mier przyjęty był na krótkiej au­
diencji u Prezydenta Rzplitej przietd- 
tPlołu dniem a następnie po raz drugi 
na audjencji drugiej wieczorem. W 
godzinach popołudniowych przyjął 
pan premjer w  Prezydijum Rady Mi­
nistrów posła Chacińskie&o.

UCHWAŁY KLUBU PRACY. 
Warszawa, 19. 6. (FAT.) Na ‘posie­

dzeniu Klubu Pracy powzięto nastę­
pującą rezolucję: Klub Pracy w ypo­
wiada się zasadniczo za projektem 
rządowym zmiany konstytucji wzma 
cniaiącym władzę' Prez. Rzplitej i 
oświadczał, że glosować będzie za 
odesłaniem tego projektu do komisji.

STAN WYJĄTKOWY NA PO­
MORZU ZNIESIONY 

(Telefonem od nasz. koresp.)
Waiszawa, 19 czerwca.

W  Dzienniku Ustaw ukazało się 
rozporządZenfei Rady Ministrów z 
dnia 16 b. m. o uchyleniu rozporzą­
dzenia o zawierzeniu praw obywa­
telskich na obszarze województwa 
pomorskiego.

POSEŁ TURECKI ZŁOŻYŁ SWE 
LISTY UWIERZYTELNIAJĄCE.

(Telefonem od nasz. koresp.)
Warszawa, 19 c z e p c a . 

Dziś w  południc posiet naidzwy- 
catajny i miiimlster pełnomocny Tur­
cji p. Yachja Kemal - bey złożył P. 
Prezyedientowi Rzpltej swe listy u- 
wierzytelniającc i przyjęty był na 
dłuższej audjencji na Zamku. Nale­
ży zaznaczyć, że1 jest to pierwsze c- 
ficjalne zetknięcie się P. Prezyden­
ta  Mościckiego z now oakredytowa- 
nym posłem.

PRZED NOWYM ZAMACHEM 
STANU W PORTUGALJI. 

Maaryt, 19. 6. (AW.) Donoszą tu 
z Lizbony o nowym zamachu szy­
kującym się w  Portugalji. Pułk 
Cabecades nie zrezygnował z ujęł 
cia władzy w  swe ręce i będzie 
próbowai' usunąć obecnego ‘dykta­
tora gen. Gorneza Dacoste od rzą­
dów w państwie. W kraju nastrój 
niezdecydowany. Szanse pułk, Ca- 
be-adesa mają być dość poważne.

W iadomości telegraficzne.
=  Od dnia 19 b. m. do 1 września

warszawska gieMa walutowa bę­
dzie nieczynna w każdą sobotę.

— w  Rzymie zmarła grecka kró­
lowa wdowa Olga.

=  Wyniki wyborów w Karwinie. 
Na 42 mandaty do Raay, miejskie! 
w Karwinie, stronnictwa polskie o- 
trzyma.y 16 mandatów, czeskie 12, 
niemieckie 5, komuniści 9.
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K I k O J K I K A .
Dziś: rzym .-kat.

C. 4 po  Z. Sw. S. 
gr.-kat. N. D. Sosz.

Ju tro : rzym.-itaŁ 
A lojzego, gr.-kat. 
P oned . S osz .

REPERTUAR TEATRÓW 
MIEJSKICH.

TEA TR WIEIJKI.
N iedziela 20 bm . o 3.30 pop . ^ Ż o ł­

n ierz  K rólow ej M adagaskaru* . Ceny zn i­
żone popo łudn iow e.

N iedzie la  20 bm . o 7.30 w iecz. 
„T o sca" . G ośc. w ystęp  H anny W alskiej 
i A dam a D idura.

P on iedzia łek  21 bm . ,P a p a  s ię  żeni* 
G ośc. w ystęp  Je rzego  Leszczyńskiego.

W torek 22 bm . „Cyrulik Sew ilski" 
G ośc . w ysięp  S tan isław a Tarnow SKiego 
i d eb iu t p. Anieli Szlem ińskiej.
TEATR NOWOŚCI.

N iedzie la  20 bm. „Ju tro  pogoda". 
G ośc. w y3tęp Jerzego  L eszczyńsk iego .

Poniedzia łek  21 om. „O rlow " gośc. 
w ystęp  H eleny M ilew skiej.

W to .ek  22 bm . „G dybym  chcia ła". 
G ośc . w ystęp  Jerzego  L eszczyńsk iego  i 
Julji E lsnerów nej.
REPERTUAR TEATRU MAŁEGO:

N iedzie la  o 4 -e j p o p o ł. P rzed s taw ie ­
nie d la  m łodzieży  szkolnej teatru iluzjo- 
nistycznego U feriniego.

N iedzie la  o 7.30. Pożegnalny w ystęp  
tea tru  iluz jon isiycznego  U ferin iego.

P on iedz ia łek  21 bm . „D ar poranka". 
(P rem jera).

t torek , o 7,3C „D ar p o ran k a" .
Ś roda o 7.30 .D a r po ranka" .
g r a j ą  0 /  i s ; ; j  *  kibue:

Ap.-llo i K iedy kob ie ta  zd radza  męża.
Chimera: „P rzed  bitw ą"
P ałace. „K siężniczka szynkow ni".
Lew: „3 T ygodn ie  M iłości*.
Ko pe rnik : „Życie i Scena".

<M>—
Szkoła Jerdaiiowaka -  Listopada 52.

przy jm uje w pisy  do szkoły pow szechnej 
i do pry w. gim nazjum  hum anistycznego.

2075
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Lw ow sk ie  T o w a r  ys tw o  P rzyja c ió ł Sztuk 
Pięknych (Gmach M iejskiego Muzeum Prze­
mysłowego). X ia WYSTAWA FOTOGRA­
FII ARTYSTYCZNEJ, oraz zbiorowa wysta­
wa dziel Dra H enryka Mikolascha.

— Teatr Wielki wystawia dziś 
wieczorem 'przepiękną opelrę G. 

Pucciniego „Tos^a“, z gościnnym 
udziałem wielkiego artysty-śpiewa- 
ka, Adama Didura. Didur wystąpi 
w jednej z czołowych, niezwykłe 
popisowych pan tyj — barona Sca> 
pii — w której stwarza jedną ze 
swych najświetniejszych wstrząsa­
jących kreacyj, zarówno pod wzglę­
dem wokalnym, jak i aktorskim, 
będzie to przedostatni występ zna­
komitego gościła. W tytułowej partji 
śpiewaczki Tosci — wystąpi jedna z 
najwybitniejszych śpiewaczek na­
szej opery, p. Franciszka Plaiówna, 
a partnerem jej będzie ,p. Mann.

Teatr Nowości powtarza dziś 
wieczorem fenamenalnie wesołą ko- 
medfję-farsę amerykańską Hopwoo- 
da: „Jutro poiguda", z gościnnym 
występem niezrównanego artysty, 
Jerzego Leszczyńskiego.

— W poniedziałek wieazoneni 
Teatr Wielki powtarza prześwie­
tną krotochwilę W. Rapackiego: 
„Papa się żeni", z kapitalną kreacją 
Jerzego Leszczyńskiego w roli wjr- 
tuoza-dionżuana ,V’fisconti’ego.

— Teatr Nowości daje czarującą 
operetkę: „Orłów z Ostatnim go­
ścinnym występem Heleny Miłow- 
skiej.

— Stanisław Tarnawski, wybitny 
artysta-śpiewak wystąpi w e wtorek 
wieczorem na scenie T. Wielkiego, 
w iwzepieknej operze komicznej G. 
Rossiniego- „Cyrulik Sewilski" — 
w popisowej partji Don BaisMia. W  
głównej partji Rozyny zadebiutuje 
młoda, utalentowania śpćewadzka p. 
Aniela Szlcmińska, uczenica prof. 
Zaremby.

OD ADMINISTRACJI.
Wszelkie kwoty pod adrerent 

Administracji „Kuriera Lwowskte- 
to* przesyłać należy przekazami 
pocztowemi lua na numer t* K. O.

153.215.
  oe-----

M Ć w ią , z e . . .
pom im o  ciężkich  

przejść  wojennych, które z  m ia s i po lskich  
n a jb a rd zie j Lwów dotknęły, m ias\o nasze  
stosunkow o dość w idom  h  dźw iga się i 
nie chce zostać w tyle za  innem i wielkie- 
m i m iastam i P olski.

jed n a k  są  jeszcze  pewne spraw y, które u- 
regulować o o u in n j śię natychm iast. Taką 
sprawą prócz fa ta ln ych  bruków  i ogólnej 
czystości choćby tylko wśródm ieściu, je s t  
spraw a dojazdu  do najpięknieszego na­
szego p a rk u  S iryjskiego . W szędzie  w le- 
cie ułatwia się pub liczności do jazd  do 
ogrodów, a ju ż  w pierw szym  rzędzie  ta­
kich, które położone są  daleko l  wysoko. 
U nas tr a m w c  kursuje tam  tylko  w cza­
sie  Targów  W schodnich. Obecnie w P a­
łacu SztuKi odbywają się piękne dnie wy­
stawy sz tu k i plastycznej, które każdy  p o ­
winien zobaczyć. Starsi teunak, niezam ożni 
ludzie, nie m ogąc zapłacić sobie dorożki, 
m uszą  zrezygnow ać z  tego. J e s t  to p o ­
dwójna szkoda-, dla kulturulnego m iesz­
kańca i dla urządzających ie wystawy. 
D latego należałoby  „puścić“ trumwaje na  
górę p o d  brum ę wystawową. M iasto  nie 
straci na tern, bo ruch będzie, a przyczy­
n i się bardzo  do w zm ożenia frekw encji na 
wystawy. Koniecznie trzeba to zrobić  1

rrr.
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— „Gdybym chciała...", komedja 
Paryska P. Geralny’bgo i R. Spifczc- 
ra, wznowiona będzie we wtorek 
wieczorem na scenie Teatru Nowo­
ści, z udziałem J. Leszczyńskiego 
w popisowej roli Filipa. Będźie to 
jeden z ostatnich występów tego
znakomitego artysty. W głównej 
roli niewieściej Germeny, w ysraPl 
■artystka scen warszawskich p. Ju- 
łja Elsnerówna.

— P rem jeia „Daru poranka*. O dkładana 
z powodu auketsów  Uferiniego premjera 
św ietnej sztuki Forzana p.t. „D ar poranka" 
odbędzie się nareszcie w poniedziałek 
w  Teatrze Małym. Sztukę wyreżyserowała 
bardzo starannie R. Bilińska-Czarnowska 
a głów ne mle spoczywają w  rękach uro­
czej naszej Łozińskiej 1 Balcerzaka. Ponad­
to w  przedstaw ieniu bierze udział niemal 
cały personal Teatru Małego. Przypom nieć 
należy, że sztuka ta  osiągnęła w światowych 
teatrach nieprawdopodobną ilość przedsta­
wień a również w  W arszawie cieszyła się 
olbrzymiem powodzeniem . Teatr Mały grać 
ją będzie tylko kilka razy gdyż już w przy­
szłym tygodniu rozpoczyna gościnno wy­
stępy światowej sławy artysta Aleksander 
Moissi, występujący opeonie gościnnie 
w  Teatrze im . Słowackiego w Krakowie. 
Zapowiedź występów M otssiego jest praw­
dziwą sensacją artystyczną Lwowa.

— Cany zn iżo n e  na popołudniow e przed­
stawienie Uferiniego w Teatrze Małym 
w niedzielę dadzą możność ujrzenia tych 
fenomenalnych eksperymentów najszerszej 
publiczności. Wiecz on m nieodwołalnie o- 
statnie przedstaw ienie tego teatru iluzjo; 11- 
stycznego.

—  Spraw ozdanie z  .T yg o d n ia  K s ią ż k i ula 
K rosów  W sch." Po ostateczrem  z likwido­
w aniu w  dniu 1 bm. zbiórki książek dla 
Kresuw W schodnich zorganizow anej przez 
Akadem. Związek Poiskiejt M łodzieży 
z Kresów W sch. im. A. Mickiewicza poda­
jem y wyniki jej do wiadomości publicznej. 
Ogółem uzyskan o ze zbiórki to m ó w  T 760. 
Z w yelim inowanych 1200 książek komplet­
nych przekazano 200 do d ysp o zyc ji A k. Koła 
T . S . L , '000 w ysła n o  on Z a rzą d u  O kręgow e­
go PolskiuJ M acierzy S zkoln ej w  Równem  na 
W o łyn iu . Książkami temi zasilone zostaną 
bibljotek, polskie założone i utrzymywane 
prze 2 Macież na terenie pow. Rówieńskie­
go i Kostopolskiego.

—  X  W ysta w a  fo to g ra fji a rtystyc zn e j
zbudziła w  naszem  m ieście niezw ykło za­
interesowanie — o czem św iadczy liczna 
Pekw encja i pokup dzieł artystów  fotogra­
fów. Wystawa potrwa jeszcze tylko tydzień 
t.j. do 27 bm. W ystawa otwarta codziennie 
od 10—3.

Z targu.
Lw ów , 20 czerwca

Ceny n a biału : 1 i mleka 30 -40 gr., śm ie­
tany 1.40— 1-60 zł., 1 kg. masła 4- -5 zł. 
sera 1-20—1-40 zł.

Ja ja : po i3  i 15 gr.
Ja rz y n y : 1 kg ziemniaków starych 10—12 

młodych 35- -50 gr., cebuli starej 1 zł, 
w iązka młodej cebuli 5 gr. buraków 10— 
15 gr., w iązka m archew ki 20 gr., kalarepa 
po 5— 15 gr. główka, ogórki po 35—50 gr., 
sałata 5— 15 gr.

O w oce: 1 kg jabłek 1 — 3 zł., czereśni 
80 gr 1-20 zł., 11. poziomek 1— 1 50 zł. 1 i. 
agrestu 60 gr., 1 kg. truskawek 2-50—3 zł. 
cytryny po 10—20 gr. sztuka, pomarańcze 
po 50—60 gr.

— Osobiste. Wojewoda lwowski, 
p. Garapich, powrócił wczoraj ao 
Lwowa.

— Z Syndykatu Dziennikarzy we 
Lwcwie. Walne zgromadzenia człon 
ków odbędzie aę  w -niedzielę 20 

-bm. o godz. 11-tej przedpołudniem 
w sali Kasyna » Koła Lit. Art. W ra­
zie braku kompletu odbędzie się 
drugie Walne zgromadzenie -o godz. 
12-tej w południe.

Posiedzenie Wydziału odbędzie 
się 20 bm. o gadizn 1C przediiAm

— Po raz pierwszy w Polsce- ope­
ra „Pajace” na tle natury. Dziś w  
niedzielę 20 oząrwca o godz. 4-tej 
popoł. zespół opery lwowskiej ode­
gra na boisku Cytadela operę Le<>n- 
cavalla „Pajace" w wykonaniu nal- 
teipszyćh sił artystycznych wraz z 
zwiększone mi chórami i orkiestrą. 
Ceny miejsc od 1-go do 4 ch zło­
tych. Dla- uniknięcia tłoku, kasy bi­
letowe na boisku będlą czynne już 
od godziny 1-ej -popołudniu.

-—  Z Polskiego Tow arzystwa Bio­
logicznego. Ostatnie przedwakacyj­
ne zebramlie naukowe lwowskiego 
oddziału Polskiego Tow. Biologicz­
nego o d b ę d z ie  s ię  w pomeoziarek, 
21 b. m., o godlz. 18-itej, w sali In­
stytutu zoologicznego Uniwersyte­
tu (uił. Św. Mikołaja 4). Referaty z 
ipraic naukowych wygłoszą pp.: Rei- 
sowa, Kędzierski, Ceypek i Kubi- 
gowski.

Zw iązek N a u c zyn e .u k  ul. Kionowicza 
7. urządza 10 lipca kurs p rzyg o to ­
w a w c zy doegzam inu kw alifikacyjnego.

Z głoszen ia  przyjm uje B iuro  Z ,viązk 1  
co dz ienn ie  od  12— U/T 2103

Kurjer ftadjowy
PROGRAM RADJOKONCERTÓW

na dziś:
Warszawa (480). Godz. 20.30. Kon­

cert instrumentalny.
Berlin (504). Godz. 20,30. Koncert 

popularny, po koncercie do pierw­
szej giodzin-y w  nocy ogłoszenie w y­
ników rozstrzygnięcia ludowego.

Wrocław (418). Godz. 20.25. Kon­
cert mandolinistów i gitarzystów.

Lipsk (452). Godz. 20.15. Koncert 
cyt rowy.

Praga (368). 19.00. „Polski żyd" 
opera w  dwu akt. Weissa.

Rzym (425). Godz. 21.10. W yjątki 
z opery „Bal maskowy" erdiego.

Berno szw. (435). Godzj,.20.00 
Koncert na harfę i skrzypce

Wiedeń (531). Godlz. 20.00. „Tan- 
hauser” aP®ra w trzech ods-k. W a­
gnera.

Budapeszt (560). Godz. 20.30. Kon­
cert trojga cudownych dzieci.

Najnowsze lampki dwusiatkowe 
Philipsa A 241 dla akumulatorów 
dwuvoltowych, lampkś Philipsa 
głośnikowe B 105 dla baterii su­
chych 1. 5 coltowych oraz lampki 
głośnikowe C 509 o bardzo wielkiej 
emisji do nabycia stale na składzie 
w formie KINOFOT", Lwów, ulica 
Trzeciego Maja lla .

Co się stata w mieście?
— Pożar w R^ęśnie Ruskiej. —

W Rzęśriiie Ruskiej dzieci w czasie 
zabawy spowodowały pożar w za­
grodzie gospodarza Michała- Blcha* 
Par iwą płomieni padły yiszystkie 
zabudowania* wraz z inwentarzem*

 VK>---

Szkarlatyna.
Lwów, 20 czerwca.

Fizyka-t miasta Lwowa komuni­
kuje: Szkarlatyna (płonica) zaczyna 
się bólem i zaczerwieniem gardła, 
oraz -Wymiotami, przebiega -zwykł® 
z wysoką gorączką i wybitną -wy­
sypką sikórną. W kilka dm po usta­
niu gorączki zaczyna skóra się łu­
szczyć zwraszicfaa na dłoniach i sto­
pach. Wyisypka może (brakowa®: 
występuje wówczas tylko zaczer­
wienie gardła. W przebiegu (Płonicy 
mogą się zdarzyć komplikacje jak 
ropienlile ucha, zapalenie nerek, ro­
pienie gruczołów i t. p.

Szkarlatyna jest chorobą bardzo 
zaraźliwą; przenosi się z chorego 
na otoczenie uirzez wydlzieliiny z no­
sa, gardła lub łusek skórnych. Jeżeli 
-gdzie dziecko Zachoruje na iu(odej- 
rzaną wysypkę nia-leży przede- 
wsizystkiem zawiadomić Fizykat c 
Podejrzanem zachorowaniu, kitóry 
przysyła bezpłatnie lekarza, a  ten 
zbada chorobę- i w raiz;e uzasadnio­
nego podejrzenia o płonicę zarządz’ 
odosobnienie chorego;, zanim tertże 
zdoła swe otoczenie zakazić i zarzą­
dzi bezpłatne oczyszczenie zakażo­
nych przedmiotów (dezjmfeK-cję).

Za zaniechanie doniesienia tęgo 
przewiduje ustawa dotkliwe kary 
pieniężne i garę aresztu a obowią­
zani są do donieś leni a nie tylko le­
karze , leciz i głow a rodziny.

Z dzieckiem podejrzanem o szkar­
latynę nie należy chodzić de lekarza 
lub ambulatortum — felfafz odwie­
dzi bezpłatnie dziecko w domu — 
trzeba gu jedynie wezwać przez Fi­
zykat.

Mleko ląodawane dzieciom jeżeli 
przyniosą je z domu, gdzie lefcy cho­
ry na szkarlatynę, może zakazić 
dizi-eci zdrowe. Dlatfcgo zawiadamia 
Filz-ykait, dzienniki o wsiach pod­
miejskich nawiedzonych epfdemją 
szkarlatyny z zastrzeżeniem przed 
kupowaniem zakażonego micka.

Mleko zakażane irnczem nie różni 
się od mleka -zdrowego i rozpoznać 
się niicda, bezpieczniej zatem mle­
ka z tych okolic wcale nie kupo­
wać. W czasie epidemii najbezpiecz­
niej dawać ćzfeciom jedynie mleko 
z aprowizacji! miejski®j które sprze­
dawanym jest tylko po spa&teryzo- 
wianiu tj. po zabiciu wszelkich a 
więc ewentualnie, też płoniazych 
zarazków. Ostatni w ykaz Staro­
ść wa lwowskiego stwierdza płonicę 
w MiHaszowie, Ostrowie, PiaskacL 
Weinbergen, Kulparkowie Wsi, w 
Zamarstynowie, Zniesieniu, Holo" 
sku, Czyszkach, KieParowie 1 w  
Lewandówce.

Jednoroczny kurs handlowy 
żeński

prof. Państw. Szkoły ekonom, 
handi. Lwów, Wałowa 2?.

Wpisy M26.czBrwc8flo2.1i0ca
od 10— 12 i od 4—5 

Czesne zł. 15.— miesięcznie. 
Wszelkich wyjaśnień udziela 

Zarząd codziennie w godzinach 
porannych. 2018

U CZERW IEC
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Kurjer ekonomiczny.
OBROTY PRYWATNE.

Ter.diercja orzeiz cały dzień zniż­
kowa , pirzy słabych obrotach, tylko 
w dolarach. Dolar przez, duień spadł 
o 12 do 15 punktów.

Dolary amerykańskie 10.25 — 
10.28; dolary kanadyjskie 10.15 — 
10.20.

TYGODNIOWE SPRAWOZDA­
NIE GIEŁDY ZBOŻOWEj.

W ciągu całego tygodnia, pano­
wała tei ideneja przeważnie utrzy­
mana przejściowo tyllko dla żyta i 
jkazmieliiia lekko zwyżkowa. Z po­
czątkiem tygodlruia wskutek uitrud- 
niilonego dowozu z powodu up&dow 
atri osferyeiznyicn ilość transakcyi 
była stale mała, nast?pri.ie sytuacja 
utegła. poprawie i na 4airgu ziemio­
płodów zapanował znowu ruion oży- 
wścny. W  dużem zaofiarowaniu by­
ła pszenica, a podaż przewyższała 
macanie popyt. Silny potpylt za, ży­
tem spowodował lekkie podrożenie 
towairu, zwłaszrza, że zaofiarowa­
nie okaizało się niewystarczające. 
Dla celów eksportu zakupywano 
jęcizrmeń i owies, przyczem podaż 
tylko w owsie zaspokoiła zapotrae- 
tK wairie. W  .mmiejszym stopniu in­
teresowano się również w celach 
ehs pomno wych grochem i fasolą do­
borową, Ogólny obrót wynosił kil­
kaset ton:, przy ożywiomem uspra,so­
fa i eniiiu.
Z AKUP 60.000 WAGONÓW WĘGLA 

DLA Z. S. S. R.
Pomiędlzy Przedstawicielstwem 

Ha-iidlowetn Z. S S. R. w  W arsza­
wie, a Górnośląskim Związkiem 
Górnictwa, i Hutnictwa, dobiegają 
Pomyślnie końca rokowairiia w spra­
w y  zakupu dla Rosji1 600.000 ton -wę­
gla. Wykonanie całego zamówienia 
nastąpi w  ciągu 5 - 6  miesięcy, od 
ęftfa podpisania urnowy, co jest spio- 
dzie wane w ciągu najbliższych dni.

* K ry z y s  a  g ie łd a  w R o s ji . Fko* 
t io m ic z e s k a ja  Ż iz n “ , stwierdza zna­
czne z m n ie js z e n ie  w maju o b ro tó w  
g ie łd y  P e te r s b u rs k ie j ,  które wynio­
sły 33 millj. rubli, -podczas gdy w 
kwietniu cyfra ich dosięgła 54 mii/jo­
nów. Zjawisko to przypisać należy 
głodowi towarowemu i przesileniu
pieniężnemu.

KURJER SPORTOWY.

NĘDZA L E K A R Z Y  W E  WIEDNIU.
W iedeń, (Teł. wł.)

Dzienniki tutejsze przed zbliża­
jącą się maturą dzwonią na alarm 
i prze strze g a ją  m łodzież przed n -  
pIśytYaniem się na m edycyną, gdyż 
nędza lekarzy szczególnie we W!e- 
dniu coraz większa. Na 1,800.000 
mieszkańców' posiada Wiedeń o- 
becnie 4100 lekarzy t. j. Jednego 
lekarze na 400 m ieszkańców.

Liczba zapisanych na Uniwer­
sytet we Wiedniu medyków wyno­
si około 9000 (oprócz tego są 
wydziały medyczne w Insbruku i 
Gracu.)

Honorarjum  lekarskie za wizytę 
u urzędnika państwowego wynosi 
1 do 2 s zylin g ó w .

Z  kraju.
X Chleb i mąka potaniały w

Warszawie. Od 18 b. m. obniżoną 
zastała cena mąki żjtniiej 50 proc. 
z  64 gr. jrią 60 gr., a  cena chleba 
stukowego w sprzedaży detalicznej 
z  43 na 42 gr.

X Katastrofa skutkiem zerwania 
się balkonu. W Niełapclm 16 b. m. 
zarwał się; ballkom 4 piętra, w  chwili, 
gdy znajdował się na nim przywód­
ca faszystów Padasam z kilkunastu 
przyjaciółmi. Skutkiem zawalenia, 
się balkonu, zabitych zostało 8 osób, 
a ciężko rannych 7.

Wame zgromauzenie Kolegjum 
Sędziów Lekkoatletycznych. Dnia 
28 czerwca o godz, 7 wieczorem w
I. gimnazjum przy ul. Kubali 4, od­
będzie się walne zgromadzenie 
Kollegjum Sędziów Lekkoatletycz­
nych. W razie niedostatecznego 
(kompletu walne zgromadzenie1 o d ­
będzie si^ w  pól godziny później. - 
Ze względu na \  -ażne sprawy, jakie 
mają być omówione uprasza się p. 
sędziów o jakuaj liczniejsze przy­
bycie.

MECZ DWU NAJLEPSZYCH BIE­
GACZY SWHTA.

W dniach 1 i 2 iipca b- r. olimpij­
ski stadjon w Sztokholmie, podczas 
międzynarodowych zawodów lekko­
atletycznych, uędizie miejscem spo­
tkania się Widego z Nurmirn.

Obaj sit&rtuua na przestrzeni 1 miii 
angielskiej i 3 kim. Następnie Wide 
„ z re w iZ 3 ’tu je “  Nuriniego we Finlan­
dii, gdzie będzie skartował w rodzin- 
r.cm mieście Nurmrego, Abo.

Ediwin Wide jdst obecnie we foi- 
mie. Ostatnio w Malmie na kiepskiej 
bieżni na 1.500 mtr. osiągnął dosko­
nały czas- 3 min. 59-5 sek. Nurmi 
przechodzi obecnie okres niedyspo­
zycji.

MISTRZOSTWA TENNISOWE 
FRANCJI.

Wr grze podwójnej o mistrzostwo 
tennlsowe Francji para Cochet i 
Biugnon pokonała braci Kożelu- 
chów 3:6, 6.4, 6:2, 1.6 i 6:4 po za­
ciętej watce, a faworyci ■ Lacosie i 
Borotra ulegli Amerykanom Ri- 
chardsowi i Kinseyowi 7:9, 11:9, 6:3, 
3-6 i. 5:7 po niewidzianej jaszcze 
zażartej wprost grze. I englen zdc. 
była mistrzostwo, zw:iciężając| -wre 
finjale Browne (Am.) 6:0 i 6:1.

Związkowy i kurs instruktorski 
wychowania fizycznego odbędzie 
się w Starym Sączu od 7 upca do 
17 sierpnia b. r. Uczestnicy winni się 
zgłosić w  Starym Sączu 6 iipca br. 
Zgłoszenia imienne należy Kierować 
bezpośrednio na ręce kierownika 
kursu Włodzimierza Swiątkiiewicza, 
Lwów, ul. Poniatowskiego Nr. 1 1 . 
Zgłoszenia na kurs Łędą przyjmo­
wane do 20 bm. Każdy uczestnik 
,pp przyjęciu go na kurs, co nastę­
puje po egzaminie sprawności, wi­
nien złożyć na rece kierowika kur­
su część kosztów utrzymanila w w y­
sokości 90 zl. Wszelkie inne wyda­
tki -oraz uzupełnienie kosztów wy­
żywienia Pokrywa przewodnictwo 
Związku.

Czytajcie

MIEJSKI TEATR WIE LK l
Początek przedetawleń o godz. T M

N iedzie la  20 czerw ca ■926- 
Gościnny w ystęp  H W alsk iej i A. D idura.

„ T 0 8 C A “
o p e ra  w  4 ak tach  J. V erdiego.

— —o o ————
TEATR NOWOŚCI

Początek o jo a i.  7*3*1.
N iedzie la  20 czerw ca 1926. 

G ościnny w ystęp Jerzego  L eszczyńskiego

„Ju tro  Pogoda"
kom edja  w  3-ch aktach A rfopw ooda..

ODNOWA44 Spółdzielnia z ogran. odpowiedzialn.
wykonuje wszelkie roboty wchodzące 
w zakres rekonstrukcji budynków, odna­

wiania mieszkań, i t. p.
SOLIDNIE, SZYBKO, TANIO I NA R ATY!

pod ^erfflw nict^e.n upow ażnionych inżyn ierów  i a rch itektów .
[Informacji udziale saę bezpłatn ie . 198I

x ^ l .      P i f -  X v W Ó W ,  I ^ O W Y  Ś W A T  X X *

ZAKŁĄDY GRAFICZNE
•  •

A. HEGEDUS
Sp. z Pgr odpow .

LW ÓW, ul. Św . MICHAŁA 4.
(poczną K ościuszki).

wykonują p ie rw szo rzęd n ie : AKCJE, ETYKIETY,
SYGNATURY PAPIE­
RY WARTOŚCIOWE., 
PLAKATY, REKLAMY, 
NUTY, D Y 31 OMY, 
n..ato  WYROBY LITO­
GRAFICZNE TŁO C Z O ­
NE, oraz w szelk ie 1 0 - 

noty , /  sakres
A R T Y S T Y C Z N E J
LIT0G R  AFJI

W C H O D Z Ą C E .

O  T  Y  Ł  O  Ś  O
jej n ieb ezp ieczeń stw o  i środki zapob iegaw cze . 
D okładna b ro szu rke  do o trz y m a n a  u Dr. G eb- 

narda et Co. G dańsk 167 f. 2059

J a t  B u j a l i
Specjalny Magazyn 

Aparatów  Fotograficznych 
Lwów. Kopernika 4.

T elefon  18-34. 189/
wysyłKa na prow incję.

W  .  J V k t > j £ J K £
l  L. MIKOŁAJA Lu 11.

Handel delikatesów, pokój do śniadań 
i restauracja. 

Poleca smaczne objady dla słomianych
WdoWCÓW. 2121

Nerwowi Neurastenicy. 1939
C iu p ią c y  ,ia drażliw ość, s łabuść  woli, b rak  ener 
gji, m elancho ję , p rzesy t ż y d a , bezsenność , ból 
głowy w rażliw ość nerw ów , śledzienicę, nerw ow e 
zaburzen ia  serca i żo łądka o trzym ają bezpła tn ie  

b ro szu rę  Dr. W eisego, .C ierp ien ia  nerw ów *.
Dr Baspary. I Cg. Gdańsk Laegetnor N. 15 O ddział 19.

MEBLE N A  P A T Y  w łasnego  w yrobu pojedyp 
cze i kom pletna u -zaćzen ia  najtaniej

poleca T A N E N B A U M
pracownia Jakćba Herm ana 7. M a g a zyn y; W a ło w a  15. —  So­

bieskiego 18 w  podw órzu. 2048

lATERJALY E L E M T  EMCZffl
pijłP unochncny ii o z ń o w e

dla zabezp . linji elektr. oraz w szelkie m aterjały  
w chodzące  w  zakres elektrotechni ci

najtan iej dosta i cza 2120

B. Panzer, Lwów, Kopernika 17.

w LUŻĄCA uu w szystkiego 
J  zg rabna, chętna p o szu ­
kuje p o sad y  o d  Iipca. Także 
na w yjazd lub do pensjona- 
iu. M ila ul. D ąbrow skiego  3.

2142

CORTEP1AN m b pian ino  
1 k u p i ę  G otow ką ło t r z e  
zap łacą  N ow acsi P a ń sk a  17.

2141

Mm L few sR i!
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W S Z E L K I E  N A W O Z Y  S Z T U C Z N E
N A  S E ^ O N  J E S I E N N Y
N A  B A R D Z O  D O G O D N Y C H  W A R U N K A C H  

D O S TA R C ZA JĄ  POŁĄCZONE ODDZIAŁY HANDLOWE 

BANKU ZIEMIAN S. A. i BANKU ROLNICZEGO S. A. 
ŻĄDAJCIE O F E R T ! 3 ZGŁOSZENIA P R ZYJM U JE

B A N K  R O L N I C Z Y  S. A.
1  W E  L W O W IE , U L  K O P E R N IK A  L  20.

Nauka ! wychowanie.
ArATEM ATYKI, fizyki, ge j 

om etrji w ykreślnej, fran-| 
jcuskiego niem ieckiego, ry ­
sunków  uczą profesorow ie 
gim n. E gzam ina, potraw ki. 
Lekcje w<- L w o w ie  lub w  Zim ­
nej W odzie. Zgł.: Batorego 34.i 
IV (czw arte) p ię tro  od 3 —5.

IC Ż EN K  ŁOWNA.
-GJ 44 Kurs kwa

Piekarska 
44. Kurs kw alifikacyjny, 

ew en tualn ie  także  m aturalny 
od 12. lipca. Znakom ite 
przerobienie program ów  -ni 
nisterjalnych. O koło 1400 a- 
probow anych. 2065

TAARMO praw ie wyucza 
stenografji w szystkich 

llnstytut S tenograficzny, W ar- 
|sz a i/a , K rucza 26. P ro ­
spekty wysyłam y bezpła tn ie .

Posady i praca.

TJ3lA31'OX 1—31, 32—11, 21—29.

DŁbG O LETN ! solicytator 
adw okacko-notarjalny 

zdolny m aszynista, ru tyno ­
w any tabu larzysta  spadko­
wi ec, poszuku je  natychm iast 
nosady , Józef Łuczka, D ela- 
latyn. 1906

M  RATY! Ta n io  [solidnie NA RATYI
wykonuje wszelkie prace w zakres budo­

wnictwa wchodzące: 
odnawiania, rekonstrukcje domów jak i no­

we budowle

architekta — konc. budowniczy 
L W Ó W  UL. Z Y S L IK L E W IC Z A  L . 17

Kosztorysy bezpłatnie. 2136

Mandolina włoska,
szen ia  ul. T arnow sk iego  20/11

koncertow a, okazyjnie 
do sp rzed an ia . Zgło- 

drzw i 10 od 1-3 popol.
21 12

KA RATY. XA RATY.

Gramofony walizkowe, 
szafkowe, elektryczne i tubowe
jakoteż wielki wybór płyt kraj. zagr. i ży­
dowskich kantora Rosenblatta po zł. 550 

po cenach konkurencyjnych poleca firma

„ECHO" Lwów, SyKstuska 1.24.
Odsprzedawcom specjalny rabat

NA KĄTY. NA KĄTY.
$■

Rowery, m aszyny do szycia, artykuły 
sportowe oraz row ery używane

po leca firm a

ECH0“ Lwów, Sykstuska 1.24.
B aczność na firm ę. 2105

Różne.

EG ZA M IN O W A N A  masa- 
J - ' żystka poszukuje  posady 
we Lw ow ie lub na prow incji. 1 
Z głoszen ia  do adm inistracji 
„K urjera Lw.“ p o d  „M asa­
ży s tk a“. 2099

AAALUJĘ suknie, szale  na- 
w et na poczekaniu , ta k ­

że złotem  i srebrem . Rów ­
nież w yuczam  n aw e t w  je ­
dnym dniu. Z yb lik iew icza  
49. II. p, w prost. 2043

p a r y s k i  i n s t y t u t  k o s m e t y c z n y  
E U R E K A 44

L w ów , Bourtarda 4. 2068
zaopatrzywszy się w najnowsze i najlepsze 
środki kosmetyczne poleca swoim klijen- 
kom ażeby zaopatrzyły się w nie obecnie, 
g dyż zakład będzie zam knięty przez czas w akacyjny.

RYMANÓW- ZDRÓJ (p o ­
m ocny szczególn ie  dla 

dziec i). P ierw szorzędny  pen ­
sjo n a t „Pod  M atką B oską" 
Pauliny  Strzałkow skiej. P o ­
kój z obfitem  i sm acznem  
utrzym aniem : dla 1 osobyi 
Y-9 zł., d ia 2 o s^b  13-16 zł., 
d la 3 osób  19-22 zł. D zieci 
do 5 la t połow ę. 2041

C  TAR ANNIE i tanio przepi- 
^  suje na rraszynie. Zgło­
szenia do adm. „Kurjera 
Lw.“ pod  „Szybkość*. 1334-5

\\7 Y J A D Ę  z o s o b ą  chorą 
na le tn isko  w ch a rak te ­

rze pom ocnej, lub  na w ieś 
jako  zd o ln a  kraw czyni. Zgło­
szen ia  do adm in. „K urjera 
Lw.“ pod  „Zdolna*. 2133

D R A W N IK  UKończony po- 
* szuxuje pracy od  zaraz. 
Z g ło szen ia : A dm in. „K urjera 
L w .“ p o d  „Praw nik* 2126

Kupno I sprzedaż,
pR Z E C IW  w łam aniu chroni 
* zam ek „Placko* K ościu­
szki 18, tel. 30—02. 1986

O y t r a  koncertowa okazyjnie 
^  d o  sp rzedan ia . W ia d o ­
m ość cukiernia O w oca P lac 
B ilczew skiego Lwów. 2116

p O R T tP IA N , p ianino kupię 
ł  zaraz . P łacę gotówką. 
H anak, P ańska  21. T elefon  
35-45. 2122

W

Propozycja nadzwyczajna!
P rzezn aczen ie ! Ś w iatow ej sław y psy- 

cfto-grafolog Szyller-Szkolnik (au to r prac 
naukow ych), red ak to r pism a „Świt*
(W ied za  T ajem na), opow ie Ci, kim jes- 
"stes, kim być m o ż e sz ?  N adesiij charak­
te r  pism a swój, lub za in teresow anej o so ­
by, zakom unikuj im ię rok, m iesiąc u ro ­
d zen ia , kaw aler, żonaty , w dow iec, ilość 
osod najb liższej rodziny. O trzym asz szczegó łow ą analizę  
asarakteru, ok reślen ie  zalet, w ad, zdo lności p rzezn acze ­

n ie , jak rów nież horoskop słynnego  m edjum  M -lle Ewigny1 
W szystkim  czytelnikom  „K urjera L w ow skiego*, analizę 
w y sy ła  się po o trzym aniu tylko 2 zło tych  (zam iast zł. 5). 
O sob iśc ie  przy jm uje od  12-/. P ro tokoły , odezw y, p o ­
d z ięk o w an ia  najw ybitn iejszych osób  stolicy. W arszaw a, 
P sycho -G rafo log  Szyller- Szkoln ik , P iękna 25. G abinet 
red ak to ra . P . S. N in iejsze og ło szen ie  w yciąć i załączyć 
d o  listu . 2115

„Kistrynówka“
Pensjonat dla m ło d zieży obojga 
płci otw arty  b ędz ie  p rzez  
lip iec  i sierp ień  koło K oso­
w a. Z głoszenia przyjm uje 
D yrekcja zak ładu  naukow ego 
im. H. Jordana ul. św  Miko­
łaja  16 te lefon  14—36. 2137

D x l e r 4 a w  a
z  pow odów  fa m ilijnych do odstąpienia. 2108

Folwark, w  okolicy Lwowa
około 650 m orgów , łąk osobno  ok. 100 m orgów , 

"tfjnk i m urow ane, zasiew y uskuteczn ione, inw en­
ta rz  m artw y i żyw y i t. p. Z g łoszen ia  p o d : „D zie­

rżawa 444“ do  A dm in. „K urjera Lwow skiego*.

P oprairó cale TSL,

KROŚNIE tan io  do na­
bycia kamienica w ryn­

ku, jednopiętrow a, o dwóch 
sklepach, z ogródkiem  i 
parcela ouaowlana w śródm ie­
ściu, o dw óch frontach, _ p o ­
w ierzchni 553 sążni Bliższe 
irfo rm acje  u adw okata  dra 
W oźniaka w K rośnie. 1972

W IŚNIE hiszpańsk ie , w y ­
borne  posyłam  w 5 ki 

log ra trow ych  koszykach 
franko za  za liczką  12 zł. — 
A. W enkert, ek sp o rt ow o­
ców  Zaleszczyki. 2159

M ieszkania.
D O K Ó J balkonow y eleganc-
1 ki um eblow any dla 1 lub
2 osób  z całem  wykwintnem 
utrzym aniem  do  w ynajęcia 
(fo rtep ian , łaz ienk1) Z gło­
szen ia  R om anow icza 5 III p. 
d rzw i 8.

Najsilniejsze bóle głow y usuwa.

(O BÓLU GŁOWY( U
o

orst32=; B)

DU 1
SŁYCH
fabr.

LASOJL CKk»yrAAMA
AP.KOWALSftl

1̂  W W. KIWWU

ca !=2=5

CD

Wózki dziecinne i dla lalek
w e w szystkich gatunkach po ieca  
po  konkurencyjnych cenach  2107

T o r t e n  =  K o ł ł ą t a j a  3 .

-A-  M -

Łóżka
N a  r a t y  1 2106 N a  r a t y l

kuchenne od 12 zł., ma­
terace drucianne od 25 zł., 
skrzynkowe, siatkowe od 

4u zł. Wieszadła metalowe a 20 zł.
Poleca w ytw órnia  łóżek m etalowych 

t x r ó d e o k a  ^ 5 :1 . w podw órzu.

Najtaniej s 
Ż aró w k i radjow e  
Philips, Tungsram

Sprzedaje Firm a

Oświetlenie E le k tryczn e
Lwów, Jagiellońska 11. 2131

Willę o 6-10 lub zwyż Jasnych po­
kojach zaraz do objęcia poszukuję
dla swego znajomego. Inni pośrednicy wyklucze- 

Zgłoszenia pod „Willa 444* do Adm inistr.ni.
„Kurjers Lwowskiego*. 2124

S U B O R YN
[w pudełkach  z sitkiem] 

jedyny wypróbowany środek usuwający
B E Z P O W R O T N IE  P O T iM E *  

m ą  W O Ń  z  PĄK N Ó G  i  PACH
L a b o r .  C h e m .  F a r m .
«AP, K O W A L S K I”
W arszaw a-riiod ow a 5

Cftny oolosznń * ^  w<ersz m ilim etrow y: Zwyczajny za tekstem *-12 gr. N adesłane 
r  «  W" Ł « H  ■ | w  rubrvce .R eoertuar*  40 gr. P o  kronice, komunikaty 36 gr. D ział

i nekrologja 30 gr Na pierwszej kolumnie 50 gr. Przed kroniką
• —   iw rubryce „Repertuar* 40 gr. Po kronice, komunikaty 36 gr. Dział ekonomiczny 40 gr. Drobne ogłoszenia za każdy wyraz 6 gr. Kupa#

sprzedaż 8 gr. Matrymonialne 12 gr. Poszukujący pracy 2 gr. Na kolumnie tekstowej paski i inseraty po 36 gr. Ogłoszenia zagraniczne o 50% drożej.

Nakładem Nowej Polskiej Spółki Wydawniczej Sp. z ogr. odp. Odpowiedzialny redalctor: Tadeusz Stroiński,
Z drukami Polskiej we Lwowie, Chorą 2czy*nj 17, Tei.2S*19,


